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Spór francusko-amerykański o Niemcy 


Centralny zarząd niemiecki — to początek zła 


PARYŻ, 9.3 (PAP). — Sekretarz 


stanu USA Byrnes przedstawił rzą- 
dowi francuskiemu notę, w której 
apeluje do rządu framcuskiego aby 
cofnął swe zastrzeżenia wobec pla- 
pu utworzenia niemieckiego zarzą 
du centralnego. Byrnes podkreśla, 
że rząd amerykański godzi się na 
to, aby centralny zarząd niemiecki 
zmajdował się pod kontrolą Między 
mamodowej Rady w Berlinie. Byrnes 
uważa róvmież, że sprawa wytycze 
nia granic zachodnich Rzeszy nie 
fest bardzo pilna. 
W odpowiedzi na notę Stanów 
ych minister Bidault 
przesłał do Waszyngtonu memoran 
dum, w którym podkreśla, że naj- 


pilniejszym problemem jest ustale- 


nie granic zachodnich Niemiec. 

Doświadczenia ostatnich 25 lat — 
czytamy w memorandum — wyka 
zały, że kwestie terytorialne muszą 
być rozwiązane bez niepotrzebnej 
zwłoki. Bidault proponuje wciełe- 
mie do Francji pewnych terenów 
zachodnich Niemiec, co przyczyni 
się do zmniejszenia potencjału nie 
mieckiego. Bidault zaznacza, że nie 
które tereny powinny znajdować 
Się pod międzynarodową kontrolą. 

Następnie występuje Bidault prze 
ciwko planowi utworzenia niemiec 
kiego zarządu centralnego w Ber- 
linie, twierdząc ,że Niemcy będą to 
uważali za zapowiedź odbudowy 
ich potęgi. Pracę koordynacyjną — 
zdamiem rządu francuskiego — mo 
że sprawować Rada Kontroli. 
* Rada Kontroli może zorganizo- 
wać niemiecki aparat administra- 
cyjny, który będzie uczestniczył w 
wykonywaniu zarządzeń mocarstw 
okupyjących Niemcy, lecz rząd 
francuski sprzeciwia się stanowczo 
utworzeniu jakiegokolwiek suroga- 
U "=" "li" "SEE | 


Tajemnicze pożary 
na statkach brytyjskich 


LONDYN, 9.3 (PAP). — Na najwięk- 
szym  brytyjsk m statku pasażerskim 
„Quen Elisabeth", który podczas wojny 
pełmił służbę jako transportow ec i 2 dn? 
temu przybył do portu Southampton z po 
wracającymi oddziałami wojskowymi, wy 
buchł pożar. Stnaż ogniowa ugas ła pożar, 
lecz wobec tego, iż stm eje podejrzen e 
podpalenia, dochodzenia policyjne są w 
toku. Na wszystkich wielk ch statkach, 
zmajdujących się w chw li obeanej w par 
c'e, wystawiono straż. 

LONDYN, 9.3 (PAP). Podczas wybuchu 
na pokładz e brytyjskiego poławiacza mn 
na kanale La Manche, w poblżu Duwru, 
jeden z marynarzy został zabity, a 25 od 
niosło cężkie rany. 


tu niemieckiego aparatu państwo- | dyszy sẹ wide złosów krytycznych 
które w całej pelni popierają tczy wy- 


samięte przez ministra sago Bi- 


BERLIN. 93 (PAP). Boski kores- datt. 
pondent PAP donosi: 2 a t G 
Najaktuakiejszym zagadnóeciem poli- | Najlepiej znają Niemców narody sąsie- 


tycmym Niemiec jest sprawa t zw. ma- 
rządu centralnego. Jak wiadomo, rządy 
brytyjski i amerykański wważają. że huż 
nastąpił odpowiedni czas dla utworzenia 
n emieckiego zarządu centrałnego. które- W 
zo działalność  obejmowałaby całe | sprawie tei zasięgano również opi] 
Niemcy. J .|irnych sąsadujących 1 Niemcami naro- 
W kołach zbliżonych do Rady Kontroli | dów. 


Niedobitki faszyzmu u Andersa 


Tajna organizacja „Międzymorze' we Włoszech 


dujące z nimi. Nic więc dziwnego, że 

i i „wysamął tyle 
istotnych zastrzeżeń przeciwko planowii 
utworzen a niemieck ego zarządu con- 


tralnego. Byłoby wskazanym, aby w 


mat Drugiego Korpusu, 


Jak to zaznaczył już ambasador Kot, 
wojsko Andersa składa sę w znacznej 
części z Żołnierzy byłej armi. nemiec 
kiej. — Nie popełnię przesady — mówił 
płk. Sidor — okrśiejąc Mość żołmerzy z 
Wehrmachtu na 60—70 proc. ogólnego 
stanu Iczebnego Ii-go Korpusu ż tym, 
że wększość ch w walkach po strone 
alantów w ogóle n'e brała udziału, zo- 
stała natomast wcelona do oddziałów 
Andersa dopero po kap-tulacji armi ne 
m 'eckiej. 

Stwierdzi'śmy, że między żom'erzam” 
i of ceramj znajduje się zmaczna -lość by- 
łych SS.owców. Jako przykład można 
podać por, Ferenca, który w transpor- 
ce z Włoch przybył do Polski t tu został 
zdemaskowamy jako znamy na Śląsku h - 
tlenow ec i wróg polskości, 


rze rozmawają między sobą po niemiec 
ku Oprócz htlerowców porozdz elen) 
w różnych oddzałach są byli własowcy, 


delegaci reakcyjnych ugrupowań różnych 
narodowości od Bałtyku do morza Adr'e 
a węc: Estończycy, Łotysze; 


nowej wojny. 


LONDYN, 9.3 (PAP). — Agen- 
cja Reutera donosi z Aten, iż wice- 
premier i przywódca partii postę- 
powo - republikańskiej Kafandaris 
podał do wiadomości, iż partia je- 
go nie weźmie udziału w wybo- 


pondent „News Chronicle* donosi 
z Aten, że przy wyborach do komi 
tetu wykonawczego greckich związ 
ków zawodowych lewica odniosła 
druzgocące zwycięstwo. Przywód- 
ca komunistyczny Theos otrzymał 
1.290 na 1.436 oddanych głosów. 
Wybrano 7 członków komitetu wy 


Mowa Churchilla szkodzi pokojowi 


Labour Party kryżykuie wystąpienie b. premiera 


PARYŻ, 9.3 (Obsł. wł.). — Na|stują przeciwko jej treści, podkre- 
wniosek posłów z Labour Party ślając, że wystąp enia tego rodzaju 
rozpocznie się wkrótce w Izbie | mogą jedynie szkodzić dobrym sto 
Gmin debata nad mową Churchilla | sunkom: między Anglią, Ameryką i 
w Fulton. Związkiem Radzieckim i grozić po- 

Posłowie z Labour Party prote- kojowi. ; 


rach. 
LONDYN, 9.3 (PAP). — Kores- 


„M ędzymocze” w skałd której wchodzą . 


| Odpowiedź radziecka 


w sprawie Bałgarii 
SOFIA 9.3 (Obal, wL). — Została ogło- 
szona odpow edź Racz echa na memoran 


Komuniści hiszpańscy 
za rządem jeiiności 


PARYŻ, 9.3 (Obsł. wi). — Przedstaw? _ 
cele komun'stycznej part" H szpani we 
Francji spotkali sę z prem erem Gira- 
Jem, szefem rządu Katalońskego * sze- 
fem rządu Bask jskiego. K erownicy par- 
ti komun stycznej zwrócili uwagę na ko 
rządu Grala do 

przedstaw c ele 


Trygve Lie chory 


LONDYN, 9.3 (PAP). Sekretarz gene- 
ralny ONZ Trygve Le poddał się w so- 
bote operacji. Stan jego jest zadawala- 
jacy. 


Goering bedzie zeznawał 
w najbliższą środę 


dr Sorvat us, starał się zmn ejszyć odpo- 
wiedz.alność oskarżonego za deportację 


i | ludności cywilnej z krajów okupowanych. 


Syn marszałka von Brauchi'tscha został 
powołany przez obrońcę Goeringa celem 
stwierdzen a, iż Goering n'e wykonał ni- 
gdy rozkazu Hitlera przekazania w ręce 
Gestapo wszystkich wziętych do niewoli 
lotn ków brytyjskich. W środę Goerng 
bedze prawdopodobnie składał zeznania 


Wicepremier grecki za odroczeniem wyborów 


Druzgocące zwycięstwo lewicy w wyborach do Zw. Zawod. 


konawczego, z których 5 należy 
do EAM. 

LONDYN, 9.3 (PAP). — Agen- 
cja Reutera donosi z Aten, że ze- 
cerzy i drukarze greccy zamierza- 
ją proklamować strajk i nie dru- 
kować kartek wyborczych, aby w 
ten sposób poprzeć partie, bojkotu 
jące wybory. 

Korespondent „News Chronicle" 
dochodzi do wniosku, że w Grecji 
w chwili obecnej nie ma warun- 
ków, sprzyjających wolnym wybo 
rom. Rozwój sytuacji w Grecji mo 
że podważyć zaufanie narodów eu- 
ropejskich do systemu demokraty- 
cznego. 

ATENY, 9.3 (Obsł, wł). — Prem er Sa. 
ful s ogłosł dzisaj, że Anglcy ne uwa- 
żają za właścwe odłożenie wyborów w 
Grecji gdyż chcą moż w e szybko odwo 
lać swoje wojska z Grecji, a mogą to 
zrob'ć jedyne po zakończeniu wyborów, 
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GŁOS LUDU 


ZA BLOKIEM WYBORCZYM - PRZECIW ROZBIJAGZO 


Wiece i zebrania na obszarze całego kraju 


W całym kraju w dalszym ciągu odby- 
wają się wiece i zebrania, na których ro- 
botnicy, chłop. i intel gencja pracująca 
wyrażają swoje oburzen e przeciw rozb - 
jackiej polityce NKW PSL. 


Do redakcji naszej codz enne dzesiątka 
mi napływają rezolucje, potępiające tych 
co próbują złamać jedność narodową 
wzywające do zjednoczenia się w demo- 
kratycznym bloku wyborczym. Ze wz 
du ma brak miejsca podajemy tylko nie- 
które z tych rezolucyj. 


Warszawska Rada ZZ 


Na posiedzeniu plenarnym w dniu 8 
b.m. Warszawska Rada Związków Zawo- 
dowych przyjęła rezolucję w spraw e wy 
borów, w której stwierdza m. inn.: 


Pracujące w ciężkich warunkach masy 
zorgan zowane w zw ązkach zawodowych 
mają prawo wymagać, aby akcja przed- 
wyborcza i same wybory były wyrazem 
jedności całego społeczeństwa demokra- 
tycznego, skup en'a wszystkich zdrowych 
sił narodu, wykazania przed całym św a- 
tem jedności i woli budowana Odrodzo- 
nej Polski Demokratycznej. 


Rada Związków Zawodowych m. St. 
Warszawy w "mieniu 112 tysięcznej rze- 
szy robotniczej i pracowników umysło- 
wych, zorganizowanej w związkach za- 
wodowych, zwraca się do przywódców 
wszystkich demokratycznych partyj polil 
tycznych, aby w imię dobra klasy pracu- 
jącej i całego narodu dołożyli wsze!k ch 
starań, celem niedopuszczenia w ciężkim 
Ros odbudowy zn'szczonego kraju do 

walk partyjnych w nadchodzących wy- 
borach. 

Ludność pracująca Stolicy potęp'a przy į 
wódców PSL, którzy maskując s-ę, usiłują 
rozbić blok demokratyczny dla swoich e- 
goistycznych celów, nie mejących ^ 
wspólmego z interesami Państwa | Na- 
rodu. 


Wierzymy, że we wspólnym bloku wy- 
borczym *pójdą wszystkie part e szczerze 
demokrat , grzebiąc w ten sposób os- 


tatnią nadzieję reakcji ma rozbic e jedno- 
ści, która jest gwarantką lepszego jutra 


Uchwała międzypartyjna 


Konferencja międzypartyjna stronn otw 
politycznych powiatu brzez ńsk ego, woj. 
Łódzkiego, która odbyła się dnia 7 mar- 
ca br., przyjęła rezolucję treści następu- 
jącej: 

„Pierwsze od kilkunastu lat wolne wy- 
bory w Wolnej, Demokratycznej Polsce 
winny stać pod znakim jedności całego 
narodu, 

Zebrani przedstawiciele stronnictw po- 
litycznych: PPR, PPS, PSI, SL 1 Stran- 
nicbwa Demokratycznego postanow l! 
przystąpić wspólnie do akc}: wyborczej, 
gdyż powaga momentu dziejowego nie po 
zwoli mam na to, aby Polacy szli do jed- 
nego celu różnymi drogami. Stomy na 
stanowisku, że wyborów ne można tak 
zorganizować, ani tak przeprowadzać, aby 
osłabiły ome Polskę i demokrację polską 
Tylko we wspólnym bloku Polska może 
być wzmooniona, a Naród polski zjedno- 
czony w welkej pracy nad odbudową 
kraju.“ 


Przewodniczący Zebrania Konferencji 
M ędzypartyjnej 
(—) Nowakowski 


pA 


Ko e arze 


Pracownicy PKP W-wa Zachodnia w 
liczbie 1.000 osób, na odbytym kk 
w sprawie bloku wyborczego, zdec: 
wan'e wypowiedzieli s'e za uteczhością 
utworzen a jednolitego, demokratycznego 
bloku wyborczego potępiając rozbijackie 
stanowisko k erown'ctwa PSL-u. 

W uchwalonej rezolucji czytamy m. in 
| e. Rock ROWE + __ r WOBGÓ mik || 


howę sta cia " Indonezii 


MOS.WA, 93 (PAP), — Agencja Tass 
donos, że na wyspe Sumatra miały mej 


sce starca medzy wojskam japońskim 
i oddzałam  nacjonalrstów  ndonezyj- 
sk ch. 

Ż%%  jawajskie podały ż premer 


rządu ndonezyjsk ego Sutan  Sjahrr 
przesłał na ręce brytyjskiego dowódcy sił 
zbrojnych protest przecwko lądowaniu 
około 3.000 wojsk holenderskich na Ja- 
w'e. 


= O ET NN 


| 


w wyniku obrad przyjęto rezolucję, 
która m. in. głosi: 


„Jedność robotniczo-chłopska — to gwa 
rancja zwycięstwa ludy, pracującego. I 
m nie pomogą panowie przywódcy zZ 
PSL, chcąc jedność te rozb ć , jedność, 
która jest dla mich przeszkodą do pono- 
wnego strącenta wielkich mas pracują- 
cych w rore kapitalu, wstecznictwa i sa- 
nacj'. 

Zjazd robotniczo-chłopski stw erdza, że 
rozbicie tej jedności godzi w żywotne in- 


My, pracownicy PKP — W-wa Zacho- 
dnia, potęp'amy wodzów PSL-u, którzy 
przez rozbicie bloku wyborczego 6 stron- 
nictw stanają. s'ę. rozb:écjedmość-narodw 
polskiego, która konieczna „jest nam, tair 
bardzo przy odbudowie zdewastowanego 
przez okupanta kraju. 


Zjazd w Kutn.e 


Dna 8 marca b.r. odbył się w Kutnie 
Zjazd ' robotńiczo-chłopsk-, zorgan zowa- 
ny przez Komisję Porozumiewawczą 
Stronnictw Demokratycznych. teresy całego narodu i że wszelkie wys ł- 

"W przepełnionej „po brzeg sali -kuna|ki reakcj, zmierzające do osłabien'a wy- 
Polona“ zebrało sę Porad 800 chłopów 'siłku Rządu Jedności ER są zbro- 
ż robotników. dnią wobec Państwa * Narodu Polskiego“ 


= 


Chcemy zacieśnić węzły braterstwa 


Oświadczenie tow. Rusinkaw Moskwie 


ków i stanowią silną, dobrze zongam.zo- 
waną całość. 

Bratersk. naród radz ecki okazuje Pol- 
sce olbrzymią pomoc w odbudowie go- 
spodarki narodowej. Wysyłając swoją 
delegację do Zw ązku Radzieck ego, pol 


Podczas pobytu w Moskwie. delegaci 
CKZZ, Generalny sekretarz CKZZ, tow... 
Kaz'mierz Rusinek złożył następujące 
oświadczenie. 

Polska, w czasie wojny, ponosła Ol- 
brzymie ofiary. Zginoło około 7 miłio* 


nów Polaków. Jedynie. dzięki Armt |scy związkowcy niejednokrotnie polecal: 
Czerwonej, naród nasz uniknął zupełnego | jej złożyć najgorętsze podziękowanie so- | 
unicestwienia. wieck'm_ robotnikom za okazaną nam 


Niemcy do cna ograbi li Połskę, zruj- 
nowali przemyśł 1, wieś. W bardzo trud- 
nych warunkach musmy odbudowywać 
życe gospodarcze i tworzyć nową, de- 


pomoc, 

Wyjdzd nasz do ZSRR wywołał olbrzy” 
mie zainteresowanie wśród mas pracu- 
iacych Polski. Robotnicy z niecierpliwo- 


mokratyczną Polskę. W tej twórcze |Ścą czekają na nasz powrót. -. 
pracy coraz większą rolę odgrywają Przyiechaliśmy, abv zac'eśnić jeszcze 
polskie Związki Zawodowe. Przed woj- | bardziej węzły -braterstwa, lepiej poznać 


ną, za rządów P.łsudskiego, Rydza-Śm_ 
glego j Becka, much zw'azkowy . charak: 
|ieryzowała mebywała słalbość i roz- 
proszkowamie: w kolejnictwie istniało 


wasz wielki kraj, waszą bohaterską 
Moskwę, zaznajom: ié się z waszymi os.ą- 
gnięciami i potem o wszystkim opowie” 
dzieć polskim robotnikom. 

Jęsteśmy przekonami, że masze spot- 
kame jeszcze bardzi iej wzmocni uczucie 
wzajemnej przyjaźni i sympatj zrodzo- 
ne mędzy nami we wspólnej walcć prze- 
cw hitlerowskiej agresji. 


F. lewicy" 


Wy: gii enie TSA inu Jr efo my dem. kraiyezne 


BERLIN, 9.3. (Obe. wL). „Deutsche 
Volksze tung* ogłasza program zjednoczo 
nych na konierencj z dnia 26 bm. partyj 
komun stycznej i socjalistycznej ' w Raz. 
dz eckiej Strefie Okupacyjnej. Gazeta 
stwerdza na wstępie; że żlanie sę. tych 
dwóch partyj w jedną było żądaniem 
chwili 

Cele newopowstałej parti są następu- 
jące: 1) ukaramie winowajców wojny | 
przestępców wojennych, 2) likw dacja 
przeżytków faszystowsk ch, 3) czystka u~ 
rzędów i instytucyj niemieck ch, 4) re, |: 


nn. 17 drobnych związków zawodowych. 
w przemyśle budowlanym — 14, w me 
taturgij — 12 itd. Obecnie związki za- 
Centralina 
człon- 


„zjednoczone przez 
neza przeszło. 1.300 tys 


wodowe. 
Komisie, 


zdrow enie ekonom czne Niemiec i ustabi- 
lizowanie waluty, 8) przygotowan e pod- 
staw przyszłego rządu niem eckiego, 9) 
wprowadzen e reform demokratycznych, 
10) zrob enie z Niemiec antyfaszystowu 
sktej parlamentarnej republiki. 

-Deklaracja stwierdza w dalszym œ ągu, 
że należy robotnikow* i pracownikowi n'e 
mieck'emu wytłumaczyć komreczność wal 
ki e socjalizm I wcielić ją w życie. Nowa 
parta jest organizacją pol tyczną, robot- 
ników t pracujących i działa poprzez swo- 
je zjazdy okręgowe lub centralne. W dal- 
szym ciągu gazeta omaw'a ustrój zjedno- 
czonej parti. 


necie reakcji, 5) zl kwidowan-e kartel’, 
6) przeprowadzenie refonmy rolnej. 7) u- 


Projekt konstytucji francuskiej 


przew duje jeilnoczhowe zgromadzenie uarodowe 


PARYŻ, 9.3 (PAP), — Przewodn czący| 3) Rada Gospodarcza op n'ująca o wszy 
Zgromadzen a Konstytucyjnego Aur ol-w | stk d. sprawach fnansowych i 
pśm e do przywódców francusk ch stron |czych za wyjątk em budżetu, 


netw pol tycznych przedłożył projekt 
4) Prezydent Republ k: zostaje wybra- 
1 
konstytuej', którego główne wytyczne są «it przez IEbs ; Radę Naj za. Prezy= 


nastepujące: 
: dent przewodniczy na pos edzen u gabi- 
l) Zgrom, Nar. wyb'erane na 5 lat. OZ ET ła. 


2) Rada Najwyższa wyb erana na 3 la. 
ła, która rozpatrywałaby projekty ustaw | 5) Premier wyberany jest przez „Izbę 
po czym Ea. 000) głosowałoby nad |na wniosek prezydenta po ponrozum jeniu 
z stronnictwam, 


Karzące ramię sądów dorażnych 


Za nadużycie władzy i rabunki 


Przed Sądem Wojskowym- P.K.P. à 
Krakowie staną} rejonowy  komendan' 
S.0.K w Tarnow e. Wainarow cz. Oskar: 
żony w czaseę od kw etnia do czeryc: 
1945 r przeprowadzał samowolne rewi- 
zje u osób. powracających z Nemec i 
„epatriantów. zab'erając ^m przedmioty 
wartościowe, odz eż j biżuterię. Sąd. 
biorąc pod uwagę wysokie. namiec en złej 
woli u oskarżonego, czynn k szkodnictwa 
społecznego oraz demoralizwiący wpływ: 
wywierany na podwładnych, skazał Woj- 
narowicza na karę śmierci. z antala 
wyroku na mocy amnestii ma 15 


Doraźnego 
śm ercj za 


Skazani wyrok em Sądu 
we Wrocławiu na kare 
wspó udzał w  napadz.e  rabunkowym 
Józef Kuśmirek | Tadeusz Sochański 
wnieśl do Prezydenta KRN prośbę o uła- 
skawien e. Wobec nieuwzględniem'a pro- 
by: wyrok zostanie wykonany. 

~ 


Heinrich Koester vel Kostorz, były ko- 
mendant ghetta w Częstochowie, skazany 
na śmierć wyrokiem Sądu Specjalnego 
w Częstochowie, wniósł do Prezydenta 

KRN. podanie o łaskę. Prośba ta pazo- 
stawiom. została bez »wzelędnienta. 


| oraz 
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M GEAPIW a la R 
BODLAUWŁLZNA 


POSIEDZENIA KOMISYJ KRN 


B'uro prezydialne Krajowej Rady Na- 
rodowej zaw adam a, że posiedzenia po- 
selskch komisyj ERN odbędą sę w sa- 
lach Domu Poselskiego przy ul. Wiejskiej 
4 według następującego planu: 

W pon edziałek, dnia 11 marca 1946 r, 
o godz. 12 — zebran e Koła Posłamek (ze- 
bramie odbędzie się przy ul, Wiejskej 4, 
sala komisyjna, w budynku b. Senatu, I 
piętro); we środę, dnia 13 marca 1946 X 
o godz, 10 rano: Kom'sja Adm 'mstracji * 
Eezp eczeństwa, Komisja Wyznan: owa $ 
Narodowość owa, Główna Kom sja Kwali 
f kacyjna (pos edzen'e o godz. 17), Pod- 
komisja Ośwatowa; w czwartek, dnia 14 
marca 1946 r. o godz. 10 rano — Kom sja 
przemtysłowa; w piątek, dnia 15 marca 
1546 r. o godz, 10 rano — Kom sja Komm 
nikacyjna. 


POLSKA DELEGACJA NA SESJĘ 
RADY UNRRA 


Na czwartą sesję Rady UNRRA, która 
rozpoczyna się w dniu 15 b.m. w Atlantic 
Cty, odleciała z Warszawy delegacja pol 
ska pod przewodnictwem min stra pracy ` 
i op eki spol, Jana Stańczyka, w nastę- 
pującym składzie: wiceminister aprow'i= 
zacj i handlu, Kazimierz Sokołowsk . na- 
czeln k wydz. programowego bura dla 
spraw UNRRA w Monisterstwe Żeglugi 
Handlu - Zagran'cznego, Kazjm erz Załus= 
k, dyr. państw. urzędu repatr acyjnego, 
w told Konopka, naczeln k wydz. obrotu 
zogran cznego w Mn. Roln'ctwa, Felflcs 
Pisulis ij członek polsk ej msj ekonom cz 
nej w Waszyngtonie, inż, Kazimierz Ska- 
rzyńsk!. 

Do delegacji dołączy się delegat Rządu 
RP do europejsk'ej Rady UNRRA w Lon 
dynie. Edward Szturm de Sztrem, oram 
zastępca członka Rady UNRRA, dr Lu- 
dwik Rajchman,. szef Polskiej Misji Eko- 
nomicznej w Waszyngtonie. 

PRZYJĘCIA W MINISTERSTWACH 

W dniu wczorajszym minister komu- 
nikacj!, Rabanowski, przyjął w obecnoś- 
cd! wicedyr. Departamentu Politycznego 
dra Tadeusza Żebrowskięgo, ambasadora 
„| w. Brytanii Victora Cavend sh Bentinck... 

Minister spraw zagranicznych, "Wincent * 
ty Rzymowsk, w obecności *podaekreta- 
rza stanu w MSZ, Zygmunta Modzelewm- 
sk ego; przyjął w dn'u 9 b.m. ambasado- 
ra Stanów Zjednoczonych Am. Pin., p. 
Artura Bliss Lane. 


an 


Tragiczna Śmierć 
dyr. Jointu, ob. Guzika 


Centralny Komitet Żydów Poł 
skich zawiadamia, że dnia 5-go b. 
m. zginął tragiczną śmiercią w ka- 
tastrofie samolotowej dyr. J.D.C. 
na Polskę ob. Dawid Guzik, dłu- 
goletni dyrektor tej placówki. 

W zmarłym społeczeństwo ży- 
dowskie traci zasłużonego działacza 
społecznego. 


-— 


Wagon salonowy 
dla Prezydenta K. R. N. 


W dwu 9 b, m, opuścił zakłady H. Oe. 
gelskego w Poznanu wagon-salonka, 
przeznaczony dla Prezydenta Krajowej 
Rady Narodowej ob. Beruta. Wagon ten 
zamówiony przez M:ędzynarodowe Bau 
ro Podróży w Paryżu, dostał sę niewy- 
kończony w czase okupacji w ręce nie 
moeck'e. Z chwilą uzyskania niepodległa 
ści Min sterstwo Komunikacji poleciło fa 
bryce wykończenie wagom dla Głowy 
Państwa Polskiego, 


Spółlzie!czość polska 
na targach miedzynarodowych 


Na tegorocznych  mędzynarocowych 
Targach w Lyonie (27.4. -5.8.), w Parys 
żu (25.5. -10.6.) ; Bordeaux  (23.6—8.7) 
będzie reprezentowana spółdzielczość 
polska. Zw. Gospodarczy Spółdzieln RP 
„Społem przygotowuje już lczne ekspo- 
naty. Są to eksponaty, które już może- 
my eksportować, oraz te które będziemy 
mogli eksportować w naibliższym 5-le- 
ciu. M. in. „Społem” wystawia liczne zio- 
ła leczncze, grzyby suszone i solone, 
jagody suszone, jaja, drób, pierze, pu 
szczechię i włosie. wyroby. wiklini 
własne WYTOJY prz mys we. 
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Zdemaskowana 
prowokacja 


W roku 1943, w okresie nieustającyc! 
klęsk niemieckich, zwiastujących nieun'- 
kniony wynik końcowy, rozbrzmiewa: 
zaczęły trąby goebbelsowsk'ej propagan- 
dy, której celem miała być „mobiłzacj. 
Europy do walki z niebczpieczeństwern 
komunistycznym“. I wtedy te właśnie 
na wiosnę r. 1943, pęka z ogłuszającyn 
hukiem propagandowa BOMBA KA- 
TYŃSKA. Goebbels i jego siora wydrie- 
rają się na cały świat, że w lasku katyń- 
skin pod Smoleńskem wykryły wojsk: 
niemieckie masowe groby oficerów pol- 


skich, którzy po kampanii r. 1939 znale- | 


ŹŃ się jako jeńcy w rękach władz ra- 
dzieck'ch i na ich rozkaz zostałą rzeko- 
me pomordowani. Niemcy wyłażą ze 
skóry, aby afera nabrała jak najhucz- 
niejszego rozgłosu. Zwożą de Katyni: 
polskie i międzynarodowe komisje lekar 
ske, śledcze, naukowe. Są i „świadko- 
wie" — a jakże — którzy zeznają zgod- 
mie, że ofiary polskie padły z rąk żoł- 
mierzy 1 funkcjonariuszów sowieckich. 
Co się zaś tyczy owych komisyj owszem— 
etw”erdziły one Istnienie grobów mago- 
wych, me ustaliły jednak, bo ustalić wó- 
woras nie mogły, kto był sprawcą niesty- 
ehanej zbrodni. 

Afera katyńska była wodą na młyn 
massej reakcyjnej em'grach londyńskiej 
wygrywającej w swej nieopatrznej poli- 
tyce nastroje 1 urazy antyrosyjsk e 
Ucosepiono się s lubością gocbbelsowskiej 
prowokacji, omotane jej pajęczyną nawe: 
gen. Sikorskiego, zażądane wysłania mie- 
dzynarodowej komisji Czerwonego Krzy- 
ża ma tereny zajęte przez N'emców, a w 
wyn”ku — nastąpiłe zerwanie stosunków 
dyplematycznych pomiędzy ZSRR a rzą- 
dem londyńskim | — głębokie a wielce 
dla naa szkodliwe, zadrażnienie stosun- 
ków polsko-radx'eckich w ogóle. ` 

Po zajęcha w r. 1944 Smoleńska przez 
Armię Czerwoną, specjałna kom'sja ro- 
myjska przystąpiła de wszcchstronnegu 
zbadania okoficrności zbrodni katyńskie, 
Rezultaty hadań komisyjnych, oparte m 
in. na zeznaniach okolo 100 świadków 
spośród ludności okołl'cznej i jeńców nie- 
mieckich, pozwoliły na ustalenie całko- 
witego obrazu masowej zbrodni, popeł- 
młorej oczyw ście przez wojska hitlerow- 
skie N'e mogło to być i ne było rewe 
lacją dla świata, który miał już dosta- 
tecrne wiadomości o praktyce niemiec- 
kich obozów koncentracyjnych, 

Obecnie, w toku procesu norymber- 
skiego, ujawnione zostały wszystkir 
szczegóły ohydnej prowokacji Goebbelsa 
tej największej, jak wyraził s'ę oskarży- 
ciel radziecki, prowokacji czasu wojny 
Gdy latem r. 1941, wskutek gwałtowne- 
go naporu Niemców, wojska sowiecki: 
zmuszone były wycofywać się pośpiesz 
nie z terenów Bałorust. trzy obozy 7 
jeńcami polskimi w okolicach Smoleń 
ską wpadły w ręce niemieckie. Już je- 
sienią tegoż roku rozpoczęli N emey m: 
sowe mordowan e znajdhjących się w o- 
bozach Polaków. Znana jest dziś dokła- 
dn'e nazwa 3ednostki wojskowej, któr: 
do tych czynności była użyta, znane sz 


_ również nazwiska oficerów, którzy tą je 


dnostką dow'dzili. Do grzebania pomor 
dowanych Polaków zmoh'łt zowali Niem 
cy 500 jeńców sowieckich, których pe 
wykonaniu nakazanej pracy rozstrzelana 
Dziś — „sprawa katyńska jest już 
całkowicie wyświetlona | nie pozostanie 
żadnych wątpliwości. Ujawnieni zostal 
i flzyczni sprawcy zbrodni, jasne są 
wyraźm: "ch motywy działania. Wyśw'e 
tlene prowokaej katyńskiej musi osta 
tecznie zamknąć usta tym, którzy do 
tychczas — dla wiadomych celów — wy. 
mawiali słowo „Katyń“ ze znaczącym 
naciskiem i jadowitym uśmłieszkiena. 


'B. 


, 


GŁOS LUDO 


O a EEEE 


ZIEMIA GZEKA NA ZIARNO 


Już tylko kilka dni dzieli nas od 
rozpoczęcia wiosennych zasiewów 
na Ziemiach Zachodnich. Zwraca- 
my uwagę przede wszystkim na te 
ziemie, gdyż tam napotkamy na 
największe trudności przy orce i 
siewie, a właśnie te ziemie najbar- 
dziej czekają na ziarno z rąk pol- 
skiego chłopa. 


Nie znaczy to, by w starych 


dzielnicach kraju wiosenny siew | 


był obecnie rzeczą prostą. Bynaj- 
mniej. Pamiętamy trudności, z ja- 
kimi borykano się przy siewie u- 
biegłej jesieni. A od tego czasu 
j ość koni i bydła pociągowego, 
traktorów i narzędzi rolniczych, na 
wozów naturalnych i sztucznych 
nie powiększyła się jeszcze dość 
wydatnie. Szczupłe też są zasoby 
ziarna siewnego, ziemniaków i sa- 
dzeniaków. Można jednak przypu- 
Ścić, że na starych ziemiach, poza 
doszczętnie zniszczonymi pasami 
przyczółkowymi, które wymagają 
szczególnej pomocy, uprawa wio- 
senna pójdzie szybciej i pozwoli na 
przerzucenie pewnej liczby siły po 
ciągowej zwierzęcej oraz mecha- 
nicznej na pomoc terenom odzys- 
kanym. 

Jesienią zasiano na Ziemiach Za 
chodnich około 740 tysięcy ha, co 
stanowi 92 proc. planowanej po- 
wierzchni pod oziminy. £ powodu 
braku rąk roboczych i siły pocią- 
gowej Ministerstwo Rolnictwa by- 
jo wówczas zmuszone ograniczyć 
uprawę ozimin do tak szczupłych 
rozmiarów. Na ziemiach odzyska- 
nych było zaledwie 83 tysiące ko- 
ui i 27 tysięcy sztuk bydła pocią- 

w: 'Traktotów również nie 
wystarczało. 


WIELKA MOBILIZACJA 
ŚRODKÓW 


W ciągu zimy miała miejsce mo- 
biłizacja środków do uprawy wio- 
sennej, która na ziemiach odzyska- 
nych ma objąć obszar 3.900 tysięcy 
ha. W uchwale Komitetu Ekono- 
micznego Rady Ministrów o planie 
organizacji wiosennej akcji siew- 
nej znajdujemy cyfrowe dane o po- 
czynionych przygotowaniach. Do 
pierwszego marca b. r. miało być 
skoncentrowanych 7 tysięcy trak- 
torów na ziemiach odzyskanych o- 
raz tysiąc traktorów na terenach 
przyczółkowych. Na ziemiach odzy 
skanych traktory mają zaorać 1.300 
tysięcy ha. Na terenach przyczół- 
kowych 180 tysięcy ha. Na ten cel 
dostarczonych ma być 54 tysiące 
ton płynnego paliwa. Kolej dostar 
czy 28 tysięcy wagonów na prze- 
wóz materiału siewnego i pasz. 
Poza tym postawiono do dyspozy- 
cji akcji siewnej pewną ilość samo 
chodów ciężarowych. Przewidziana 
jest również rekrutacja repatrian- 
tów do pracy w majątkach pań- 
stwowych. Przy czym repatrian- 
ci korzystać. będą z prawa 
p'erwszeństwa przy wyborze dział- 
ki, podczas parcelacji ' mająt- 
ków. Prócz tego 10 tysięcy 
jeńców niemieckich skierowanych 
będzie do robót wiosennych, a lud 
ność niemiecka, przed jej wysiedle 
nem, powołana zostanie do prac 
w polu na okres wiosenny. 


NIEDOBÓR ZIARNA SIEWNEGO 

Najgorzej przedstawia się "spra- 
wa materiału siewnego. Na za- 
siew przewidywanego obeza na 


ziemiach odzyskanych potrzeba o- 
koło 300 tysięcy ton zboża. Dyspo- 
nujemy zaś tylko 90 tysiącami ton 
zboża ze Związku Radzieckiego 1 
około 40 tysiącami ten z rezerw 
krajowych. Istnieje poza tym re- 
zerwa 30 tysięcy ton zboża siew- 
nego, które uzyskaliśmy 
jesienią w postaci pożyczki od Ar- 
mei Czerwonej. Niedobór ziarna sie- 
wnego jest więc wielki. Powstał on 
na skutek silnej redukcji przyzna- 
nych nam dostaw UNRRA i niedo- 
statecznych wpływów ze świadczeń 
rzeczowych. Niedobór ten pociąga 
za sobą groźbę czarnych ugorów, 
gruntów zaoranych i nieobsianych. 

By zmniejszyć to niebezpieczeń- 
stwo musimy jeszcze bardziej wy- 
tężyć siły w celu wydobycia, z na- 
szych własnych krajowych zaso- 
bów dodatkowych ilości ziarna sie- 
wnego. Dobrze to zrozumiał Zwią- 
zek Samopomocy Chłopskiej, któ- 
ry w.okólniku poświęconym akcji 
siewnej zwraca -się do wszystkich 
swoich zarządów nawołując do „u- 
swiadamiania i mobilizowania wszy 
stkich członków Związku, jak też 
i niezorganizowanych chłopów do 
jak najszybszego dostarczenia w ra 
mach świadczeń rzeczowych, zboża 
siewnego jak najlepiej oczyszczone 
go i w jednolitych partiach, do 
spółdzielni, aby stworzyć w. ten 
sposób zapasy potrzebne dla siewu 
na ziemiach odzyskanych". 


ZLIKWIDOWAĆ SPEKULACJĘ 


Wysiłek i ofiarność chłopa pol- 
skiego może wiele dać, ale pod wa- 
runkiem, że się bezlitośnie ukróci 
wszelkie nadużycia i spekulację zbo 
żem siewnym. „Życie Warszawy“ 
podało ostatnio, że Komisarze Ziem 
scy z Bydgoszczy proponują osad- 
nikom Pomorza Zachodniego sprze 
daż marna po cenach komercyj- 
nych, pochodzącego z dostaw prze 
znaczonych na akcję siewną. Tego 
rodzaju niedopuszczalne operacje 
nie mopą oczywiście być tolerowa 
ne. Należy również zwrócić baczną 
uwagę na należyte zabezpieczenie 
transportów ziarna na ziemie od- 
zyskane. I tu wielką pomoc okazać 
może Związek Samopomocy Chłop 
skiej. : 

"TRAKTORY 


Inną istotną sprawą, od której 
zależy powodzenie kampanii wio- 
sennej, jest praca traktorów. Ubie- 
gły rok przyniósł w tej dziedzinie 
smutne doświadczenie. Przypomnij 
my tylko, że traktory orały przecięt 
nie w 1945 r. 0,7 ha dziennie, za- 
miast przewidywanych normą 3.5 
ha., zużywając przy tym 6 tysię- 
cy ton materiałów pędnych, ponad 
ustaloną normę. Mamy nadzieję, 
że okres zimy był należycie wy- 
korzystany przez PPT i MR dła u- 
sprawnienia swej organizacji i do 
szkalania traktorzystów. Wobec nie 
dostatecznej liczby traktorów, na 
które spada 1/8 prac na ziemiach 
odzyskanych muszą one pracować 
jak najbardziej wydajnie, gdyż 
siew wiosenny musi nabrać tempa 
i skończyć się jak najszybciej. Od 
tego zależy nasz chleb codzienny. 


J.C. 


jeszcze ! 
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NIEPOTRZEBNIE 
MANEWRY 


„Życe Warszawy“ w artykule wstęp- 
nym omawa wystąpenie czechosłowao- 
kiego ministra spraw! zagranicznych, p. 
Masaryka, w spraw e stosunków polsko- 
czeskich. 

Cytując oświadczene m'nistra Masa- 
ryka, który powiedział, że sprawa Zaol- 
zia jest dia Czechosłowacji „problemem 
egzystencji, a nie przestrzen:", „Życie 
Warszawy“ pisze: 

„Ale dla nas sprawa Zaolzia nie jest 
bynajmniej sprawą prestiżu. Zerwaliś- 
my bowiem zdecydowanie z wszelką 
„mocarstwowośc a", polegającą na za- 
garnianiu cudzych ziem. Pon'eśl'Śmy 
ofiary, hy stworzyć państwo narodowo 
jednolite. Lecz właśnie dlatego nie może 
nam być obojętny los Polaków na Za- 
olziu, gdzie urzędowy spis czechosło- 
wacki z 1.11.1930 r. wykazał w całym 
szeregu powiatów zwartą większość pol 
ską (np. Gródek — 76,0 proc, Guty — 
74,3 proc, Bukowice — 83,3 prot. Mi- 
lików — 902 proc. i td.) i gdzie w cza- 
sie okupacji hitlerowskiej stosunek o- 
far, poniesionych przez Polaków i przem 
Czechów, wyraża się proporcją 100:1!1* 
W obliczu wspólnych interesów pol ty= 

cznych i gospodarczych, łączących oby 
dwa narody słow ańskie, wydaje się, że 

„upór czeski w tym sporze o miedzą 
jst we tylko sprzeczny z obepólnym 
praznieniem przyjaźni, ale po prostu— 
ze zdrowym rozsądk'em.* 

W dalszym ciągu „Życie Warszawy” 
omawia niefortunne manewry Strony cze- 
skiej, która wysunęła absurdalne żądania 
do Śląska, pragnąc widocznie w ten spo- 
sób zabezp eczyć się przed żądan am 
Polski. I słusznie zauważa, że 

„Czesi złą przysługę oddają współnej 
sprawie, wytwarzając w Świecłe wraże 
nie, jako by na temat Śląska w ogóle 
można było jeszcze dyskutować." 
Pętnując n eoficjalną, niby „spontamicz 

ną“ propagande, prowadzoną w Czecho- 
słowacji w niewłaścwym tonie naokoło 
sprawy stosunków polsko - czeskich, „Ży- 
cie Warszawy" kończy artykuł następu- 
jącymi uwagami: a 

„Zdajemy sobie sprawę z tego, że m 
tle Monachium wytworzył się w spole- 
czeństwie czechosłowackim swoisty 
uraz psych'czny, na 'dnie którego — z 
winy Becków — nie brak i osadu an- 
typolskiego. Musimy wszakże i jedni i 
drudzy, i Polacy ł Czesi pracować nad 
usunięc'em niechęci za które naród 
polski n'e ponosi absolutnie żadnej wi- 
ny. W dążeniu do przyjaźni * sojuszu— 
bo takie czy inne porozumienie częścio- 
we nie może być naszym celem — mui- 
stmy wykazać dużo c'erpliwości i wręcz 
uporu. 

ŹRÓDŁA SYMPATII 
ANDERSA 

Białostocka „Jedność Narodowa“, ma- 
wiązując do' protestu Andersa przec w 
„złemu traktowaniu“ ewakuowahych z 
Polski Niemców przypomina, że według 
ujawn'onych nedawno w Rzym e danych 
przewagę w II-gm korpusie Andersa ma 
ją żołnierze, którzy przyszli z armi nie- 
mieckiej i wśród których jest. welu 
SS.owców. To samo charakteryzuje rów- 
n'eż bandy w kraju, wspomagane przez 
Amdersa: 3 

„Agentury Andersa w kraju, bandy 
morderców, podpałaczy I! gwałcicieli re 
krutują się z tego samego Środowiska. 
Różni volksdeutsche, którzy nigdy się 
nie „ujawnią“, bo nie mogą se ujaw- 
nć, bo zdyskwalifikował! się w czasie 
okupacji, wodzą rej w bandach. Nie mu 
simy daseko szukać. Na terene naszego 
białostockiego województwa mamy 
przykłady. Na czele bandy, która wy- 
sądziła most w Supraślu stał prowoka- 
tor i agent gestapo, Leon Suszyński. N'e 
dawno donosliśmy o straceniu nie- 
mieckiego + zb'ra Karla Werne= 
ra, który napadał na wsie pow atu bia- 
łostockiego. W zbrodni kleszczefsi rej 
brali udz ał mordercy, porozumiewający 
się między sobą po niemiecku. W pdo- 
kumentach*, pozostawionych przez bam 
dytów w belsk m, były w piśmie wy- 
rażne pozostałości języka niemieck ego. 

Tym to swoim wykonawcom śle An- 
ders pieniądze, na mordowanie Pola- 
ków. Niemcy z II Kerpusu wspomaga- 
ją Niemców z lasów b'ałostockich.* 

N c też dz wnego że Anders uważa za 
swój obow*ązex publiczn e wystąpić w o- 
bronie „b'ednych* Niemców i oświad- 
czyć. że „nie bierze na siebe odpow'e- 

dzialności za metody, stosowane wobec 

Niemców w Polsoe." 


Ld 
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"Franco rządzi i morduje 
Czynniki businessu a kwestia uznania republiki 


Dyktatura h'szpańska — ten rop ejący 
wrzód na ciele powojennej Europy — nie 
zaprzestaje swej rozkładowej i n'szczy- 
celskej aktywność: choć — zdawałoby 
sę — ohydnej frank stowsk ej chorob e 
dawno już powinien być położony kres, 

Na konferencji poczdamsk ej przedsta- 
w cele trzech głównych mocarstw soju- 
szm-czych ośw adczyl. zgodn e, że H'szpa- 

"na nie będze przyjęta do Organ'zacj' 
Narodów Zjednoczonych, dopók: istn eje 
rząd gen. Franco, utworzony dzęki po- 
parciu państw osi i skomprom towany 
zarówno przez bliskie kontakty z tym: 
państwami, jak i ze względu na swą dz'a- 
łalność wewnętrzną. Tak wec „Wielka 
Trójka” udzeliła wyraźnej „rady odej- 
ścia" dyktatorow!., który przez dziesięć 
lat był wemym sługą Htlera j Mussol - 
niego. 

Hiszpański pemomocn'k „wielkich” dy- 
ktatorów m e ukrywał swych sympatyj, aż 
do ostatn ego dna klęski Trzeciej Rzeszy. 
Na wieść o śm erci Hitlera, zakomu ko- 
wał narodowi h'szpańskiemu przez rado, 
dż „trudno znałeźć słowa, które by mogły 
wyrazić nasz smutek z powodu śmierci 
Fiihrera, tak, jak trudno wyrazić nasz 
zachwyt dia dzieła jego życia”. 


MASKARADA 


Mimo tego „zachwytu”, Franco rozpo- 
czął po uchwale poczdamskiej znaną ma- 
skaradę „demokratyczną”, próbując wmó- 
wé watu, że jego rządy me gorsze SĄ 
od innych, należą mu sę węc względy 
i równouprawn'ene w grme narodów 
demokratycznych i miłujących wolność, 
Tej maskarady mkt, oczyw”śce, ne mógł 
wziąć ma sero, Ze strony rządów Zacho- 
du, mastąpły dalsze krok; ostrzegawcze, 
wszystko zdawało sę wskazywać, że dn: 
dyktatury hiszpańsk ej są pol czone, , 

N'estety, rzeczyw stość ostatnch m'e- 
sięcy zadała rychło kłam tym przypusz- 
czen'om. Wprawdze na em grac): po- 
wstał hszpański rząd republ'kański pod 
przewodnictwem Jose Grala, ale — mi- 
mo poparc a tego rządu przez demokra- 
tyczne masy wszystkich krajów, me zo- 
stał on przecież ofcjalne uznany przez 
państwa sojusznicze. Sprawa tego uzwa- 
na utonęła w zalewie dyplomatycznej 
gadan'ny, zagubła sę wśród obf tości 
narad, konferencyj, pertraktacyj. W ado- 
mość o zam erzonym uzmamiu rządu G- 
rala przez to, czy jnne państwo już na- 
zajutrz była odwoływana, Wbrew pek- 
nym zapowiedz'om i deklaracjom poľty- 
ków i mmstrów, w dyplomatycznych o- 
ficynach fabrykowano traktaty : umowy 
handlowe z faszyzmem hiszpańskim. 

Rozsuwając gęste zasłony dymne w 
postac: planów  przywrócen a monarchii 
h'szpańsk ej, nabrał Franco pod tą no- 
wą maską — sł i an muszu, Nabrał ich, 
jak się okazuje, tak dalece, że wym'e- 
rzył opini śwata tęgi i głośny pol'czek, 

"mordując dzesęc'u zasłużonych patrio- 
tów i demokratów h'szpańsk:ch. Wstrząs 
namns "ERA 


był n'ewątpiw e silny, hauka dotkliwa. wielk*ego kap tału, połączonego nićm za- 
Huk salw egzekucyjnych rozległ s'ę mo- | wiłych komeksyj, trudno jest oxreśl Ć ści- 
cnym echem po szerok m św ec,e, budząc ; śle, gdzie sę kończą na teren'e hiszpań- 
wszędze new, oburzenie, odrazę j — | sk m kaptały ang elsk'e, a gdzie sę Zza- 
gromk'e, gwałtowne protesty. czynają miemjiecke, amerykańsk e czy 
„POWINOWACTWO* KAPITAŁU ja EA Ibamy słę do sedna sprawy. Istnia- 

Ale z chaosu tych uczuć, aż nadto ZO- |ją w świecie potężne czynnik, które ne 
zum'ałych i uzasadn'onych, wyłania 8¢ życzą sobie prawdziwej demokratyzacji 
mezmernie ważk e i zasadnicze pytane: Hiszpanii, które nechętne w działyby 
Jakże to się dzać może, by — mmo Pæ- | republike w tym kraju, Bo wicher prze- 
wszechnej wrogość dla dyktatury hiszpań | mian czo - społecznych, tak zna- 
sk ej, mmo rozma tych przeciw niej k e- | pjienny dla kon'unktury powojennej, ne 
rowanych wystąpeń — Franco rządził | ominąłby z pewnoścą Hiszpanii Za 
w Hiszpan”, jak za dawnych czasów, PO | gemokratyzacją polityczną mogła by 
dziś dzień — i ne tylko rządzł, ale ma- pójść łatwo — wzorem inmych kra- 
wet faszystowskim zwyczajem mordował | jów — nacjonalizacja zakładów prze- 
bez zmrużemia oka swo'ch przeć wn ków | mysłowych, A nacjonal zacja przemysłu 
politycznych, najlepszych synów c'em &- oznacza przede wszystk'm dla kaptal- 
żonego dotychczas narodu? By odpowie- | stów zagranicznych — utratę dotychcza- 
dzieć na to pytane, mus my S'ĘEnĄć dO | sowych grubych zysków i dyw'dend. Czy 
dziedziny, nie zw ązanej na pozór bezpo- | można się dzwć, patrząc z tego punktu 
średnio ze sprawami polityki m ędzyna- | w dzena, że mimo wszystkich zbrodni 
rodowej, Już za czasów t, zw. wojny do- | dyktatury h'szpańskiej, działają wcąż 
mowej i rozkwitu słynnych metod „neim=| „y ostatnej instancji" bardzo wpływowe 
terwencji* ujawn'ono, że inwestycje ka- | czynniki, hamując Ikwdację reż mu 


pitału angielsk ego w H szpan'!, wynoszą | frank stowsk ego. 


około 100 m'lonów fumtów szt. W r. 1944 
— ok. 2.000 przeds'ęb orstw h szpańskich 
znajdowało sę pod niem'ecką kontrolą 
finansową. Główne gałęze przemysłu 
h'szpańsk'ego, przemysł chem czny, me- 
talowy, elektryczny, budowa okrętów, 


zeajdują sę nemal bez reszty w AC, 


obcych, Wobec „m ędzynarodowości” 


Kap'tał miedzynarodowy potrafi być 
n' eubłaganie konsekwentny w swej pol'- 


|tyce obrony dogodnych pozycyj gospodar 


czych: Ne ustępuje n'gdy bez zac ętef | 


walki, toteż z konieczność ą tej walki 
muszą s'ę liczyć sły wolności i postępu. 


Bolesław Dudz'ńsk!, 


Polityka zagraniczna Angliji 


„musi wyzkyć się imperialistycznego spadku - 


MOSKWA, 9.3 (Obs. wł). — 
Podczas dyskusji w Izbie Gmin w 
sprawie obronności Anglii wystąpił 
z przemówieniem poseł z Labour Par 
ty ziHiakus. 

Zwrócił on uwagę na to, że w koń 
cu czerwca b. r. Anglia będzie utrzy- 
mywała jeszcze pod. bronią. lub na 
przeszkoleniu 2 miliony ludzi, a w 
końcu 1946 r. angielskie siły zbroj- 
ne będą liczyły 1.190 tys. ludzi. Pół mi 
liona ludzi będzie poza tym pracowa 
ło w przemyśle wojennym. ` 

Mam wrażenie — ciągnął mówca 
— że moglibyśmy okazać wielką u- 
sługę dziełu pokoju, gdybyśmy ogra 
niczyli nasze zbrojenia do tego pozio 
mu, przy którym możemy je rzeczy- 
wiście opłacić i gdybyśmy się zajęli 
socjalistyczną rekonstrukcją naszego 
kraju. 

polityka zagraniczna Anglił musi 
wyzbyć się imperialistycznego spad- 


Z tygodnia ma tydzień 


Koniec 


Jeszcze w ub. niedz elę wieczorem, t.zn. 
3 marca b.r., mo ch sąsiadów ogarnął dz - 
wny niepokój. Hałasowali. przesuwali me- 
bla rozmaw ali podn econymi głosami, Do 
tychczas uważałem ch za ludzi spokoj- 
nych. I. c eszyłem się, że za c enką ścianą, 
przez którą słychać było każde kichnięcie, 
mieszkają tacy opanowani, grzeczn oby- 
watele. Bo to cenny skarb dia dz ennika- 
rza, pracującego w eczorami, taki spokoj- 
ny sąsiad, który ne pije, żona go nie bije 
no, i rada ne posiada. Aż tu nagle tak 
rwetes! ) 

Po pewnym czas e sprawa wyjaśniła sę 
Zapukuno do mnie. Mój sąsiad przekro- 


czył „próg mego domostwa“. — Wiece 
taki lokal m eszkalny—dwa metry na trzy 
z połową. 


— „Obywatel pozwoli? Ja z sąsedzką 
prośbą“ — przy czym rozgląda sę ze ździ 
weniem po pokoju : ciągnie dalej — „to 
sasad tak spoxojnie pracuje? Nec nie 
przeds ęb'erze? Przecież. jako redaktor 
mus chyba sąsiad wiedz eć, że to jutro ko 
niec św ata“! 

—. „Ach tak? Nie nie wiem. Czyżby ja- 
kaś bomba atomowa znów została nadana 
przez rad o z Ameryki, jak to miało m'ej- 
sce przed k Iku tygodniami w Paryżu, 
gdz'e słuchow'sko radiowe, właśnie na ter 


Sawicz «i 
mat bomby atomowej, narob ło straszii- 
wego gal:matiasu?* 

— „Nie, kometa leci na ziemię”. — Oś- 
w'adczył ponuro mój sąsiad. Długo mu- 
siałem uspakajać mego sąs ada przy uży- 
cu większej 'loścj nie powiem, żeby wa- 
leriany, ale czegoś mn-ej więcej w tym ro 
dzaju. Lecz dnia następnego spotkałem 
w ęcej tak ch osobników. którzy wierzyli 
że właśnie 4 marca 1948 r. ma nastąp Ć ko 
niec św ata. Wystarczyło, że ktoś coś na 
temat komety usłyszał i już n eodwołal- | 
nie.. koniec św'ata! . y 

W ciągu swego nie najdłuższego życa 
przeżyłem już k ika „końców św ata“. Na- 
sze społeczeństwo lubi w docznie dreszczy 
k' emocji. Pos ada też nie l chą ilość wszel 
kiego rodzaju strachajłów i pan karzy. 
Ignorancja, zła wola i obrzydzenie do lu- 
dzi, zapoznanych śledz enn ków i niedou- 
czonych mędrków, eks-,polityków* na e- 
meryturze. zb'erają zawsze obfite piony w 
naszym społeczeństw e. Pseudokultura 
mieszczańska na bagne  szlachetczyzny 
rozrosła s'e u nas obficie zielem plotk 
blag, wyssanej z palca sensacji, której 
tamy nie stawiał n kt + n c, Rzetelne wy- 
kształcenie szerok ch mas ludowych nie 
mogło być tamą gdyż nikt o takie wy- 
kształcemię ludu nigdy się nie troszczył. 


ku. Jeśli polityka dotychczasowa bę- 
dzie kontynuowana, to można będzie 
zacząć oskarżać Anglię o perfidię i 
dążenie do zwiększenia swego tery- 
torium. 

W polityce zagranicznej Anglii nie 
ma śladu zrozumienia tego, * co“ się 
dzieje na świecie, nie ma zdrowej 0- 
ceny naszego położenia i granic na- 
szej siły. Dajemy się kierować ślepo 
silnej inercji imperialistycznej. Opie- 
rając się na starej polityce, Anglia u- 
trzymuje w Europie zbyt wiele woj- 
ska. Ruch robotniczy jest jedyną si- 
łą, która może odrodzić Europę. 

Rząd Labour Party musi zerwać z 
fałszywą polityką rządu koalicyjne- 
go i wprowadzić zamiast niej swój 
program z 1944 r., który mówi, że 
pierwszym celem polityki zagranicz- 
nej Anglii jest utrzymanie sojuszu i 
współpracy Anglii, Stanów Zjedno- 
czonych i Związku Radzieckiego. 


Dlatego co k lka lat śnedn owieczne stra- 
chy wyskakują brechtą o „końcu świa- 
ta“, a taka wieść po przez magle `: siraga- 
ny biegnie z szybkością 'skry elektrycz- 
nej. 

Różne zresztą lubi nasza  kołtumeria 
„końce świata”. W czasie wojny 'luż pa~ 
n karzy co chwila trzeba było przywoły- 
wać do porządku? Ile n eobliczalnych 
szkód wyrządz li oni swymi „wieścam! z 


pewnego źródła”, na dnie których cza'ł się. 


strach; głupota, lekomyślność, a często ' 
zła wola. Zresztą i teraz wystarczy, aby 
ang elski staruszek o głośnym nazw sku 
uniesiony temperamentem i zirytowany e- 
meryturą pol tyczną, powiedział za „wiel- 
ką wodą" jakąś m eoględną mówię, w któ 
rej namalował przyszłość świata w czar- 
nych barwach, a już nasi pam karze szep- 
czą, szepczą, szepczą! Zapow adają jeżeii 
nie koniec świata, to napewno wojnę za 
dwa tygodnie. Idzie plotka od ucha do 
ucha: — „słyszała pani co ten Church 11 
pow edział. Wojna jak drut! Atomowa!“ 

C'eszą sę z tych bredni tylko sprytn' 
paskarze, którzy „koniec świata” i każdy 
ałarm wojenny um'ejętnie wykorzystują. 
Dz ękując w duchu Churchillawi podno- 
szą natychm ast ceny, przekonan , że zde- 
verwowana panikarsk m' wieścami klien 
tela mie zauważy nowego skoku cen w 
górę. 

Przyczyna zła niewątpliw e kryje sę w 
znacznym stopn u w niedostatecznym wy- 
robieniu politycznym i niskim poz'om e 

sasnego kraju. Ró 


Premier Groza 


o przyszłości Rumunii 


MOSKWA. 9.3 (PAP). Agencja Tass 
donosi z Bukaresztu ił w rocznicę wowo- 
rzenia rządaj rumnńskiego premier dr 
Groza wyzlosił przemówienie, w tó- 
rym wyraził uznanie dla pracy i soli- 
darności robotników, chłopów i iateligen- 
cj: pracującej. 

Premier podkreślił, iż rząd opiera słę 
na szerokich masach ludności 1 został 
uznany rzez 3 wielkie mocarstwa. 
Dzięki krwi, przelanej przez Czerwoną 
Armię, i wysiłkom amii  mumuńskiej, 
walczące! remię przy ramieniu z wojska- 
mi radzieckimi, północna Transyłwania . 
została zwrócona Rumunii na podstawie 
prawdziwie demokratycznej. 

W Rumunii wszystkie narodowości 
korzystają z tych samych praw obywar 
telskich. Dzięki reformie rolnej chłop nr 
muński otrzymał ziemię, na której prar 
oowali jego p je. Premier Groza 
stwierdził, jż obecny rząd jest rządem 
odbudowy i celem jego jest utworzenie 
państwa wolnego, miezależnego i demo- 
kratyczmezo. 


Czy wojska brytyjskie 
opuszczą Egipt 


LONDYN. 9.3 (PAP). Agencja United 
Press donosi z Kairu. l4 ambasador bry- 
tyjski lord Killearn oświadczył, że Wiel- 
ka Brytania zamierza wycofać wszystkie 
swe wojska z Egiptu, o He obecność ich 
ne będzie leżała w interesie obm państw. 


Bomby atomowe 


w niemieckie ckręty 
"WASZYNGTON, 9.3 (PAP). Podamo 
ofcialnie do wiadomości, że prócz na- 
czelnege dowódcy floty amerykańskiej, 
admirała Nim'tza i dowódcy lotnictwa 
amerykańskiego, gen. Spaatza, szef sztar 
bu amerykańskiego gen. E senhower 
będzie również obecny przy próbie zmi- 
szczeńia resztek floty n'emieckiej za po- 
mocą bomby atomowej, Jak wiadomo, 
dośw adczenie to będzie dokonane na 
Pacyfiku. 


Uporczywe zaparcie usuwają 
3 - ZIOŁANrS3 


„CHOLEKENAZA* 
H. NIEMOJEWSKIEGO 
Sprzedaż w aptekach i drogeriach 


Pien Guzy a pieniędzy! 


W dniu 12 i 13 marca b. r. odbędzie się 
c azn enie III klasy 46 Loterii, następnie 
zaś 4 kwietu'4 rozpocznie się ciągnienie 
IV klasy. W obu tych klasach wyloso- 
wanych zostan'e na 70.000 losów przeszło 
25.000 wygranych na ogólną kwotę prawie 

40 MILIONÓW ZŁOTYCH 


ściśle b orac 38.399.500 zł. 

Chcąc wygrać trzeba grać, a żeby grać 
należy kup.ć los. Szczegółowe jniormacje 
oraz plan loterii otrzymać można w ko- 


i lekturach. 


„com. 


wnież w braku odwagi cyw lnej wszyst- 
k ch rozsądnych ludzi, którzy panikarzy | 
strachajłów n € umieją, gdy należy. przy- 
wołać do porządku. Ma się rozumieć, nie 
ma tak ego społeczeństwa, w którym by 
plotka m e cieszyła się mn ejszym lub więk 
szym powodzeniem. Ale w naszym społe- 
czeństw e rozwielmożn ła się szczególnie, 
w czym kryje się źródło nejednej z na- 
szych plag społecznych. Toteż wszelakim 
pan karzom, .końco-światowcom', wiesz- 
czom „wojny za dwa tygodn e“ czas naj- 
wyższy wypowiedzieć... wojnę! Chcą jej— 
więc n ech ją mają. Szkoda naszej energi! 
społecznej, naszego czasu na przetraw a- 
nie panikarskich bredni. Zbyt w elk-e sto 
ją przed nami zadania, abyśmy mogl po- 
zwalać na zawracanie nam glowy lego ŭo- 
dzaju „,dz ałalnością* różnych osobn ków, 
którzy mają czas popsute nerwy .. podej 
rzame nadz eje. Wojna śnić się może prze- 
cież tylko Niemcom, faszystom, no ... głup 
* 

Mój sąs'ad kilkaknotnie mn'e odwiedz ł. 
Nawet m trochę przeszkadzał. Nie sądzę, 
żeby go nęciła moja „waler ana”. Chc ał 
pogadać o końcu świata i o Church ilu. 
Ale gdy mu powiedz ałem że wojny nape 
wno nie będzie, pœn mo mowy Churchilla 

żeby raczej, zam ast po pracy w eczora- 
mi myśleć o końcu świata, lep ej dz ec om 
w nauce dopomógł lub żone coś poczytał, 
jakby sę obraził. A przynajmniej wyga- 
dał na rozczarowaneśgo. Spokojny człowiek 
a też lub' sensacje podejrzanego gatunku! 

K 


Kia by to pomyślał. Mir. 
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PE EZ 


NA POLSKICH ZJIENMAEACHEH 


KIELECKA „KADZIELNIA” URUGH 


Rozwój zakładu odbudowanego wysiłkiem robotników 


iKorespendemcja wiasna „Głosu Luwadar*j 
Wapienn ki „Kadzielnia" w K elcach | koła utworzyły międzypartyjne koło o- | pracy wydaje doskonałe rezułtaty * wro- 


Na Ziemiach 
Odzyskanych 


| NRA NARZ 


SZCZECIŃSKI 
Jak nas informują dział Przeładunku 
dorzecza Odry przy Centrali Zbybu Pmm 
duktów Przemysłu Węglowego rozpoczy— 
na, na podstawie umowy polsko-rosyj- 
sk ej. eksport węgla. Na węzłowej stacji 


należą do największych tego rodzaju za- 
kladów w województw e kieleckim. Ma- 
ją ome trzy piece wapienne starego wpraw 
dzie typu, ale położone w dogodnym punk 
ce. W okresie okupacji czynny był tyl- 
ko jeden pec. Komisarze niem'eocy pro- 
wadz li jak zwykle, gospodarkę rabum- 
kową, wywożąc co się dało i eksploatu- 
jąc zakład niem łosiernie. Wyw eziono 
z .„„Kadzieln'** 12 wagonów maszyn, w 
tym samych motorów 8 wagonów. Po- 
stawa, jaką pokazali przy wywózce ro- 
botnicy, zasługuje na podkreślenie. Oto, 
kiedy rozrmmontowano lokomotywę, będą- 
cą własnością zakładu, robotnik tow, Le- 
on Hajrk poddał projekt schowania ar- 
matury, ą włożenia na wagon szmelcu 
tej samej wagi. Przy pomocy tow. Šta- 
nisława Witkowicza į Dionizego Grzełi 
plan ten został-wylbonany i w ten sposób 
lokomotywa, ukryta, ocalała dla zakła- 
dów. Ogólne straty zadane przez oku- 
panta wyn'osły kiika mil'onów złotych 
przedwojennych. FRozebrana została np. 
prawie cała kolejka wąskotorowa, która 
przy tego rodzaju zakładach, co wapien- 
niki ma ogromne znaczenie. 

Dzieki wysiłkom pracowników zakład 
został uruchom'ony niebawem po odzyska 
niu wolności. Największe zasług” położoyli 
inż. Krug, obecny dyrektor „Kadzielni“, 
Hajnik, kerownik placu, onaz tow. Gry- 
chowski Witkowtcz, Gerczak, Cieplak i 
Arendowski. Czynny jest jeden pec wa- 
penny, pozwalający na produkcję około 
1.240 t. wapna. Poza tym „Kadzielnia“ 
Pe kamień budulcowy. Ogólna 
Mość zatrudnionych wynosi 200: ludzi wo- 
bec 300 w okresie okupacji, a 600 w o- 
kresie przedwojennym. : 

W najbliższym czasie przewiduje się 
uruchomienie drug ego pieca, co pozwoli 
na zwiększenie ilości zatrudnionych i na 
podnies enie produkcji która w całośc 
przeznaczona jest na cele odbudowy wo- 
jewództwa. Uruchomienie trzecego pie- 
ca nie leży chwilowo w planie gdyż po- 
łożony jest on zbyt daleko, co przy obec- 


. nych trudnościach komun kacyjnych prze 


kreśla jego użyteczność. 

Największe trudności, jak'e stały i je- 
szcze częściowo stoją przed „Kadz elnią“, 
to brak węgla. dzisiaj już zażegnany ' 
niedogodności transportu. Przy urucho- 
m eniu zakładu w ub'egłym roku inicja- 
tywa robotnicza znalazła poparce ze 
strony czynników urzędowych ! „Kadziel- 


nia“ otrzymała pożyczkę. W chwófi o- 
becnej wapienn'k. mają dobre perspek- 
tywy rozwojowe. 

Wśród robotników dz 'ałają dwe brat- 
nie organizacje, robotn cze PPS i PPR, 
które Ściśle ze Sobą współpracują. 


Oba 


Fabryka Gilz 


„SOKÓŁ' 
W. Kwaśniewski i F. Pacholczyk 
Obecnie Łódź ul. Gdańska 111, 
tel. 110-14 


Poleca swoje wyroby 
Na prowincję — wysyłka za zallczeniem 


Sutskrypc' a Pożyczki 


w wojew. białostockim 
(od naszego korespondenta) 


Dekret Prezyd um Rady Ministrów o 
pożyczce na odbudowę kraju na terene 
woj. białostock'ego został przyjęty z na- 
leżytym zrozumien em. W Białymstoku do 
1 marca uzyskano przedpłatę pożyczki 8 
m l onów zł PPrzypuszczaln e w woj. bia- 
łostock m zostan e zadeklarowana suma 
100 milionów zł. 

Pracownicy Zarządu M ejskiego w Bia 
łymstoku uchwal li na zebraniu zadekla- 
rować na pożyczkę jednomies'ęczną pen- 
sję. 

W Suwałkach zorganizowany został Po 
wiatowy Komitet Subskrypcji Pożyczki 
i uzyskano 500 tys. zł przedpłaty. W dniu 
4 marca br. na pos edzeniu WRN w Ba- 
łymstoku uchwalono rezolucję. w tając z 
uzan em dekret o pożyczce i wzywając 
przedst wicie! władz partyj i społeczeń- 
stwa do propagowania idei pożyczki. 


Anchimowicz 


Światowe, w ramach którego odbywają po? r repo st a de KA 


się oo tydzień prelekcje. Ten duch współ- 


93 skrzynie cennych eksponatów 


ZSRR przekazałe Muzeum Wielkopolskiemu 


Minister Matuszewski na uroczystościach poznańskich 
(Korespondencja własna „Głosu Ludu”) 


W awym zwycięskim pochodzie jeden 2 
oddziałów Arm'i Czerwonej zdobył cenne 
zbiory muzealne, które, jak się okazało. 
zostały przez N.emców zrabowane w Pol- 
sce. Zdobyte przez Arm ę Czerwoną ekspo 
naty zostały przewiez'one do Muzeum im. 
Puszkina w Moskw e, a następnie zgodnie 
z uchwałą Komitetu dla Spraw Sztuki 
przy Radzie Kom sarzy Ludowych ZSRR 
przekazane władzom polskim. 

3-go marca 1946 r. Poznań witał z ra- 
dością powracające w jego posiadanie pa 
m ątki historyczne. 

W odświętn'e udekorowanych salach 
Muzeum W elkopolsk ego odbyło się uro- 
czyste przekazanie eksponatów Muzeum 
Wielkopolskiemu. Po zagajen u unoczysto 
ści przez delegata ministra kultury 
sztuki,- dyr. Kaz mierza Czachowskiego, 
zabrał głos konsul Zw azku Radzieck ego, 
Owsiejenko, dając wyraz uczuciom, łączą 
cym narody Polski i ZSRR. 

Następnie przemawiał minister Stefan 


Dąb (pod Szczecinem) zostało już załado- 
wane na statk. sowieck e 50 tys. ton wẹ- 
gla śląskiego. Wyżej wymieniona maty— 
tucja odbudowuje również urządzenia 
przeładunkowe w dolnym b egu Odry. 


Matuszewski: „Miło mi wriąć udz ał — po 
wiedział m. inn. mn 'ster — w akcie prze- 
kazania zabytków kultury i sztuki ochro- 
nionych i zabezp eczonych przez wielk! 
bratni nasz naród". 

Major Lustacz, w im eniu Wojska Pol- 
skiego ośw adczył: „Żołnierz polski serde- 
cznie dziękuje n'e tylko za broń i pomoc 
Armii Czerwonej przy oswobodzeniu Oj- 
czyzny spod jarzma h tlerowskiego, ale i 
za uratowanie i zabezp eczen e pam ątek 
narodowych. Jesteśmy dziś św adkami je- 
szcze jednego dowodu braterstwa naszych 
dwóch narodów“. 

Po przemówieniach przystąpiono dw 
przekazania 30 skrzyń zaw erających 
15.700 przedmotów oraz 13 skrzyń z za- 
bytkami prehistorycznynt bezcennej war 
tości. 

W dowód wdz ęczności przedstaw ciele 
społeczeństwa pozmańskiego wręczyli de- 
legatom radz eckim dokument, S 
jący wyrazy podziekowania. 


Wyrzutnie dia pocisków V1 IV 2 


Niemcy zbudowali 


(JK). — Według relacji, które | 
otrzymało Ministerstwo Przemy- 
słu, Niemcy urządzili na terenie 


na terenie Polski 


| io ta zbudowana jest w 
łesi 
knód. okolicą. Składa się z. domów 


naszego kraju doświadczalne wy-, mieszkalnych dla personelu,“ stacji 


rzutnie broni dla pocisków rakie- 
towych „V*. Oprócz już poprzed- 
nio zbadanych przez Ministerstwo 
Przemysłu wyrzutni — na wysep- 
ce Usedom (obok Szczecina), jako 
też w okolicy Mielca, — zlustro- 
wano obecnie 3-cią wyrzutnię bro- 
ni rakietowej w'Lebie n. Bałtykiem. 


Jak działacz PSL dysponuje ziemią? 


elektrycznej, magazynów nadziem 
nych i podziemnych, dużej hali 
maszyn, dwóch wyrzutni broni „V“ 
i bunkrów betonowych dla straży. 
Niemcy uciekając — wysadzili 
wprawdzie w powietrze budynki — 
| mimo to zdołano obecnie jeszcze za 
Jeże ża większe ilości materia- 
łów i sprzętu. 


Decyz a, kiórej niepodokna pogodzć z dekretem 


(Od naszego korespondenta wiejskiego) 


Mocą dekretu o reformie rolnej, komi- 
sia składająca się z członków M eiskiej 
Rady Narodowej. i Samopomocy Chłop- 
skiej przydz.eliła w marcu ub. r. ob. 


į Franciszkowi Matuslakow; gospodarstwo 


po Niemcu Lutzu w P'asecznię i prze- 
siala do Wai, Urz. Ziemskiego wniosek 
o zatw.erdzenie tego przydziału. 


<. Ob. Matusiak byt długoletnim for- 
nalem na Podlasiu. W czasie okupacji 
pełniąc funkcję kościelnego w kaplicy 
w Zalesiu Górnym. ob. Matusiak prze- 
chowywał wielu ukrywających się dzia- 
łaczy demokratycznych 1 wielu urato- 
wał życie. Między innymi przetrwał tam 
także ksiądz Iliński, obecny sekretarz 
Uniw. Katol. w Lublinie. Na terenie Za- 
lesia bandyci z NSZ terroryzowali oby” 
watela Matusiaka. grożąc mu śmercią 
za przechowywan e demokratów. 


Ob. Matus'ak dlugo czekał ną decy- 
zię Wojewódzki ego Urzędu Ziemskiego 
w sprawie wyżej wymienionego wniosku 
o przydzielenie mu, czy to części zaję- 
tego przez mego gospodarstwa Z pra- 
wem własności, czy też czasowo, całemo. 
na warunkach dzierżawy. Wreszcie po 
reku czasu adwokat Jan Makowiecki 
zawiadama go urzędowo. że PUZ% na 
nodstaw e zlecena Mn sterstwa Rolni- 
ctwa przydzielił dnia 8 styczna b r. 
gospodarstwo zajmowane przez ob. Ma- 
tus'aka.. Spółce B. Chomicz: „w związ- 
ku z utratą obiektu rolnego za Bugiem” 
i wobec tego p. adwskaż, jeho pohsamoc- 


n.k spółki zwraca się do ob. Matusiaka 
nz propozycją dobrowolnego opuszczenia 
terenu dotychczas przezeń zajmowanego 
do dnja 15 marca b. T... 

Nie wemy z jakich założeń prawnych 
wyszło Ministerstwo Rolnictwa obdaro- 
wując prywatne przedsiębiorstwo ziemią 
przeznaczoną dekretem państwowym dla 
bezrolnych, małorolnych ji  średn:orol- 
nych. W'emy natomiast, że decyzja ta 


nie jest zgodna z żadnym paragrafem 
dekretu. 
Wiemy również, że dz: „ałacz PSL-u 


Stan'sław Owczarczyk prawdopodobnie 
dzięki swoim stosuneczkom wyczarował 
dokument nadający ziemię robotnika rol- 
nego i zasłużonego demokraty przedsię- 
b.orstwu prywatnemu, wbrew przepisom 
dekretu o reformie rolnei. Aby lepiej 
zrozumieć intencje szanownego ob. Ow- 
czarczyka z PSL warto dodać, że na- 
przec wko gospodarstwa użytkowanego 
przez Matusaka, znajduje się podobne 
gospodarstwo poniemieckie, po Niemcu 
Loferim, będące w użytkowaniu ob. Sto- 
larczyka (przyjaciela ob. Owczarczyka 
i również członka PSL). który oprócz 
tego posia 10 ha ziemi we wsi Oręże. 
Sądzmy, że to właśnie gospodarstwa 
należałoby odebrać ob. Stolarczykowi, 
a oddać ie chłopu bezro!nenu. 

Sądz my, że odpow'edn: resort M m 
sterstwa Rolnictwa ! Ref. Roln. wycią- 
gnie. stąd należyte wm'oski j sprawę tę 
załątwi zgodmie z dekretem rządowym. 


na wzgórzu, dominującym 


NIEZNANY LIST KOŚCIUSZKI 
ZNALEZIONY W SZCZECINIE i 
— W Bibliotece Miejskiej w Szczec nie 


odnalez'ono n eopublikkowany jeszcze list 
Kościuszki. List pisany jest w języku fran 
cuskim, mie posiada jednak dokładnej da 
ty. Przypuszczalnie pochodzi z r. 1802, lub 
1813 r 


NOWA LINIA TRAMWAJOWA 
W SZCZECINIE 
— Zarząd M ejdki w Szczecin e postim 


now'ł odbudować i uruchómić (linię tram 
wajową, łączącą centrum miasta z odle- 
głą dość, w tych dniach otrzymaną. częś- 
cą portal szczecińskego. Lmia ta będzie 
miała bardzo poważne handlowe zmaczem 
nie. 

WOJEWODA BORKOWICZ NA POSIE- 


DZENIU RADY NARODOWEJ 
W SZCZECINIE 
— W zeszłym tygodn'u na posiedzenie 


Miejskiej Rady Narodowej przybył woje- 


woda szczec ńsk} płk. Leonard Borko- 
wicz. Odpow adając na powitanie prze- 
wodniczącego MRN, płk. Borkowicz pod- 
kmeślł znaczenie jedności w społeczeńn 
stw e szczec Ńskim, które przyczyni s-ę da 
dalszego rozwoju miasta. 


295.000 POLAKÓW NA ZIEMI 
LUBUSKIEJ 
— Przeprowadzony w połowie lutego 
powszechny spis ludności wykazał, że na 
Ziemi Lubusk ej zamieszkuje 294.750 Po- 
lalków i 28.000 N emców. Wśród tych 28.000 
Nemców przeważają siły fachowe. 


DLACZEGO POLSKICH KURACJUSZY 

NIE LECZĄ POLSCY LEKARZE? 

— Kuracjusze przybyli do Jeleniej Gó- 
ry i okolicznych uzdrowisk, jak 1 stali 
m eszkańcy tych miejscowości, skarżą sę 
na wysokie, dochodzące do kilkuset zło- 
tych opłaty, jakie pob'enają lekarze za po 
rady. Są częste wypadki, że kuracjusze 
muszą korzystać z pomocy lekarzy nie- 
mieck'ch, którzy pobierają znacznie 
mm ejsze wynagrodzenia. 


ŻORAW CZEKA NA OSADNIKÓW 

— W pow. Żóraw, na Dolnym Śląsku, 
4 wsie są jeszcze n eobsadzone. Prócz te- 
go w powiec e tym znajduje się 566 gos< 
podarstw, zajętych przez 7 tysięcy Niem- 
ców. Żóraw czeka na osadn ków Polaków. 


SZCZECIN ODBUDOWUJE SIĘ 

— Według planu Dyrekcji Odbudowy 
Szczecina w b.r. ma być odbudowanych 
6 szkół powszechnych, 2 g mnazja i 1 Ú- 
ceum, za łączną sumę 25 mlonów zło 
tych, oraz 2 szpitale miejskie, rzeźmia 
m ejska i zakłady użyteczności publicznej 
na łączną sumę 33 mil. złotych. 


PIERWSZA KSIĄŻKA TELEFONICZNA 

POMORZA ZACEODNIEGO . 
cne wydała pierwszy polski spis abo- 
nentów telefonicznych. 


POLSKIE MIASTO BEZ POLSKIEGO 
SZPITALA 

— Szprotawa, powiatowe m asto, po- 
sada tylko szpital niem ecki. Polskiego 
nie ma. Ne ma równ eż apteki, Na tere- 
nie miasta znajduje się jeden polsk le- 
karz, który, rzecz prosta — ne może 
podołać swym obowiązkom. 


WALKA Z BANDYTYZMEM 
A WE WROCŁAWIU 
M licja Obywatelska we Wrocław u 

ujęła i oddała do dyspozycji brokuratora 
Sądu Okręgowego 32 osobn ków, człon- 
ków band, grasujących na terene mia- 
sta. Bandyci należeli do 5-ciu band. M eli 
automaty, 6 karab nów į 7 pistoletów. Je 
dna z band dokonala już 14 napadów. 


TAJEMNICZA (ORGANIZACJA 
— Władze bezp eczeństwa wpadły na 
ślad tajnej organ zacji niemieckej — 
„Kampf uńd Freiheit“ (KUF), działającej 
na pograniczu sudeckim. Jest to. organ = 
zacja młodz eżowia, mająca jako by op e- 
rać się na elementach demokratycznych 
: dążąca do objęcia całej młodz eży nie- 
mieckiej, z wyjatkem „Hitler - Jugend“. 

Trudno zrozumieć. Jeżeł to crgan zacja 
dmokratyczna, to dlaczego jest tajna. A 
jeżeli tajna, to dlaczego kryje się pod pła 


eryk em 


— Dyrekcja Poczt i Telegrafów w Szcze- 


Str. © 


GŁOS LUDU | 


Dyrektywy i instrukcje przychodziły z zagranicy 


Przemówienia prokuratorskie w 19-tym dniu procesu NSZ 


W końcowej części przemów ena 06- Prokurator wspom na dalej fakt uja- 


karżyc elskiego prokurator omaw al wczo 
raj dzałalność tych oskarżonych, którzy 
wskutek przypadku, neostrożnośc: lub 
różnych innych okol czności, zw 4zali sę 
z organ zacją. Do mich należy przede 
wszystk m oskarżony Kowalsk , Madej, 
Kałużna. 

Analiza dz'ałalności poszczególnych o- 
skarżonych — stw'erdza prokurator — 
wykazała zw ązek przyczynowy pomię- 
dzy ich dzałam am’, wykazała celowość 
i zw'ązek poszczególnych czynów z jide- 
olog'ą i potrzebam NSZ, 


Kwalifikacja winy 


| Prokurator podtrzymuje tezę oskarże- 
nia, kwal f kującą główne zarzuty wo- 
bec oskarżonych na podstaw.e Dekretu 
o Ochronie Państwa, poneważ art, II 
Kodasksu Kamego Wojskowego stw er- 
dza, że ustawa wydana z powodu wyjąt- 
kowyct stosunków faktycznych stosuje 
s'e do czynów popełnionych w czase jej 
obow ązywan a. 

Inne czyny oskarżonych prokuratura 
kwal'fikuje na podstaw e Kodeksu Kar. 
nego Powszechnego, poneważ przep sy 
wprowadzające Kodeks Karny Wojsko- 
wy przew dują stosowanie przep sów Ko 
deksu Karnego Powszechnego łączne z 
przep sam części ogólnej Kodeksu Kar- 
nego Wojskowego. 

Amnestia zdan em prokuratora, może 
być zastosowana wobec mektórych oskar 
żonych i w sprawie n'ektórych zarzutów 
jeśl, działalność przestępcza ne przekro 
czyła daty 22 lpca 1945 r. Amnesti ne 
podlegają czyny popełn one przez k'ero- 
wn czych dz ałaczy organizacji, a węc 
przez kerown ków czy komendantów 0- 
kręgów, pow atów ij przez członków Ko- 
m'tetu Ziem Wschodnich jako organiza- 
cj! stamow'ącej surogat Komendy Głów- 
nej. Amnesta nie obejmuje również 
przestepstw mających charakter rozbo- 
ju i zabójstwa, „pe 

Po przerwie przewodniczący udz'ela 
głosu drug'emu prokuratorowi, 


Po scharakteryzowan u roli NSZ w œ 


ķres'e okupacj:. kedy to organizacja ta 
zamiast przeciwstaw'ć sę okupantow 
wszczynała walki bratobójcze, przeszedł 
prokurator do omów-'ena dz ałalnośc. 
NSZ w okresje kedy powstało już Pań- 
stwo Polsk'e, 


PAS zaprawia się 
io akcji „wyborczej” 


Analizując wypadki w erzchow ńsk e 
prokurator dochodz do wnosku, że lu- 
dze, którzy potraf ! wymrordować 194 
osoby, w tym kob ety, dzec i starców 
musje” być do tego dzeła odpow edn ô 
przygotowani. I ci ludz a, którzy w p &- 
cu oddziałach zbrojnych podeszli do 
W erzchowin, stali na wysokości oczeku- 


jącego ich zadania. Bezwzględny rozkaz. 


wn ony przez oskarżonego Szelocha, do- 
tyczący wymordowana rodz my polsk ej 
w pewnej ws przez ludz: z oddziału So- 
koła. Chodzło o  repatrantów, którzy 
m'eli zająć gospodarstwo pozostaw one 
przez Ukra ńców, a na które mał ape- 
tyt ktoś ‘nny z bandy, 


Licząc się we wrześn'u 1945 z możli- 
wością rychłych wyborów już wtedy Or- 
gan'zacja wysuwa nowe zadana dla 
PAS-ów, 


Mówca wspom'na o wypadkach, które 
w początkach lutego zdarzyły sę w Ba- 
łostoczczyźne. Pęć wsi zostało spalo- 
nych, peć ws zniszczomych i ludz'e po- 
zab jani. Dokonała tego banda NSZ za 
lojalny stosunek tych wsi do obow azków 
wobec Państwa. Dzałał tam jakś Bury. 


Ośrodek dyspozycji 
zagranicą 


Oczywiśce. dowódcy tych band, to 
maronetkj do których ne dz'erżą w Tę 
kach tacy ludze, jak Żw rek, Wolan n 
i Roguski. Ale i on byl równ-eż n,.czym 
innym jak marionetkam-, byl poruszan: 
przez czynn'k, znajdujące sę jeszcze 
wyżej w organ'zacji. Byli mar onetkam 
w ręku Henryka . komendy głównej, któ 
ra częścowo ztiajdowała sę na teren e 
Państwa -Polsk ego, a częścowo zagra- 
ncą. Ale j ta najwyższa góra organiza- 
eyjna z kole: zw ązana była z aym! 
czynnikam: które dyktowały jej pewne 
posun ęcja j pewną postawę do różnych 
zegadn eń. Związana ona była z ośrod- 
kami, znajdującym sę poza graa cam 
Państwa Polsk ego. Ten kontakt z ośrod- 
kami dyspozycji! zagranicznej nfe jest ża- 
dnym m'tem. Jest faktem, Z zagran cy 
przychodz ły dyrektywy, 'nstrukcje, ża- 
chęta i nadz'eja. Stamtąd przyjeżdżał 
ludzie, którzy utrzymywal! kontakt z gô- 
rą NSZ-u w kraju. Dowodem są m. in. 


Padi na posterunku 


1 


| 


Antoni Dabrowski 


Sekretarz Komórki P.P,R. w Baboszewte pow. płońskiego zab'ty 27 lutego 
1946 r. przez bandę terrorystyczną NSZ, i 


kurerzy — tacy jak c dwaj, których na 
zw ska padły na rozpraw e: Modzelewsk” 
; Kowaisk, przy których znalez ono in- 
strukcje do zbierana wadomoścć: o Pol- 


Jaką wymierzyć karę 


W końcowym fragmemc'e przemów e- 
na prokurator składa wn oski w przęd- 
moce wymaru kary, Dzeli oskarżo- 
nych na trzy grupy, 

Do perwszej wchodzą ludz:e, stojący 
na kerown czych stanow skach bądź ci, 
co dopuści! sę zbrodmi zabójstwa lub 
podżegana do zabójstwa, rabunków | 
rczbojów. 

Do drugiej należą mn oskarżeni j wre- 
szc e do trzecej osoby co do których re- 
presja ze względu na zachodzące okol -= 
czności ne powmna być specjaine su- 
rowa. I tak: w odniesieniu do Wolan'na, 
Jaroszyńsk'ego, Łuszczyńskiego, Żw!rka; 
Roguskiego; Kaczmarczyka, Szolocha, Sa 
tity; Ulanowsk'ego, Szulakowsk'ego, Bo. 
rysa prokurator domaga s'ę kary śm!erc'. 

W odn'es emu do: Nowaka, Łojka, Piu 
cńskego, Opawsk ego, Szweda — kary 
więz ena na lat 10. 

Odnośne do Karandy, Pasięrbskiego, 
Madeja; Zaremb ńsk ego, Berdysa — 
ry węz ema na lat 8, 

Odnośn e do Kałużny Marti, co do któ 
rej przewód m-e wykazał przynależności 
do organ zacj NSZ, a jedyne udz elem e 
pemocy, prokurator wnos o karę we 
zenja nie nżej lat 5, Wreszcje odnośn e 
dn meletniego Kowalsk go Jana (16 lat), 
kiórego dzałalność w organ'zacji trwała 
„rótlko ze wzgl na mn ejsze nap ecje 
złej wot, ze względu na okol'czności wy 
chowan a, iż był serotą, chłopcem wc 8- 
gniętym w ręce NSZ-owca — oskarży- 
cel waos o karę więzena ne wyżej lat 
3 a ze względu na okol cznośo rokujące 
nadzeje poprawy — nawet bez wykóna 
nia kary, wnos o zaweszene wykona- 
ma na okres lat 5, 


E EZIO LE "Ta e milka" 


Stanisław Szczepański 


urodzony 11.yTI. 1920 r, 
Został w bestialski sposób zamordo wany przez bandę terrorystyczną NSZ 
pełn ąc obowiązki funkcjonar usza U.B. P, 
w obronie praw orządności i demokracji, 


Cześć Jego Pamięc! 
KOLEDZY 


Cześć Jego Pamięci 
KOMITET POWIATOWY P.P.R 
w Płońsku 


Nr 69 (457) 


Przegląd 
wydawnictw 


Poświęcony złówne sprawom  sziuk 
plastycznych, me esięcznik „Przegląd Ar- 
tystyczny” (nr 2) zamieści w numerze 
lutowym dwe jmteresujące prace o 
twórczości malarzy: Olgi Boznańskiej 
i Cizarme'a. .0 Boznańskiej. znakomitej 
naszej rodaczce, której twórczość uczeń 
niedawno Kraków wystawą pośm ertną. 
pisze wn kliwie Tad. Dobrowolski. Ar- 
tykuł o Cizanne le, napisany przez zna- 
nego pisarza Szwajcarsk ego C. F. Re- 
muza,  przetłunaczył St.:  Flukowski 
„Przegląd Artystyczny”. redagowany 1 
wydawany na wysokim poz om e. może 
odegrać dom 'osłą rolę w dziedzinie po 
ziębiania kultury plastycznej w spole- 
czeństwie polskim. 3 


Wiceminister Oświuty — B'eñkowski 
dokonat w Łodzi otwarcia Wystaw” 
Wydawnictw Powojennych. Której eks- 
ponaty rozm eszczome w trzecii Salach 
obejmują około trzydziestu wydawców. 
Naiokazalej przedstawiają się wy-dawni- 
ctwa „Książki”» „Czytelnika”, „Państwo- 
wych ' Zakładów Wydawnictw Szkol- 
nych”. Reprezeniowami są też nakładcy 
prywatni lak „Gebethner ài Wolf,- M. 
Arot i mmni. Specjalne działy ekspona- 
tów — to pisma. młodzieżowe, gazetki 
fabryczne, czasopisma da świetlic. 
Wystawa stanowi bardzo, imteresuiący 
przegląd osiązmęć wydawniczych pierw- 
szego roku naszej odrodzonej państwo” 
wości. 

e 

Mieczysław Jastrun omawia w „Kuż- 
ncy” (Nr 8) „tematy współczesne, zał- 
tmując się zwłaszcza sprawą Spustoszeń 
moralnych dokonanych w Polsce przez 
okupacię hitlerowską (brak wrażliwości 
na ludzką krzywdę i niedolę, antysemi- 
tyzm i t. p.). Przywrócene wartości 
pojęciom etyki, „przywrócenie prawdy 
słowom — pisze Jastrum — jest Sprawą 
nie tylko pisarzy”. Omawiając trudności, 
jake ma do zwalczania u nas obóz de- 
molracji i reformy, zmagający się z 
„terroryzmem  obskurantyzmu  politycz- 


nego". autor stwierdza w konkluzji. że 


„przyszość należy do tych mas kudo- 
wych, które w latach ‘wielk egos- prze- 
tomu odebrawsży edukacię demókratycz- 
ną, zrozum cią sens dokonanych prze- 
mian”. W tymże numerze „Kuźnicy” 
Roman Werfel kontynimie dyskusię na 
temat prądów j dążeń porozbiorowej 
em'zracji polskiej, zaś dr J. Barski im- 
ionmuje o wynikach najnowszych badań 
naukowych w dziedzmie sztucznego za- 
pładniania (żywy embrion kndzki w pro- 
bówce). 
o 

Nowy numer ` „Qdrodzeria” (Nr 8) 
przynosi m. jn. Interesujący artykuł 
L. Podhorskiego - Okolowa na temat 
kontaktów Mick ewicza z dekabrystany, 
wspomunenie historyczne Tadeusza Ho- 
luja o. „Zapomn anej’ Rewolucji” kra- 
kowskiel w 1846 r. oraz opowiadanie 
J T. Zaleskiego p. t. „Kwitnące sady”, 
wyróżnione na konkursie Zw. Zaw. Li- 
teratów Polskich w Krakowie. 


Szarego me natrafł na sprzecw. s 


WŁADYSŁAW RYMKIEWICZ 14) 


Rafał z lasu 


Rzuciwszy ścierkę, chciała biec, przepędzić 
tego wałkonia Józka, żeby sobie stąd poszedł. 

— Moja Maniu... — zaczęła i zatrzymała się na 
tych słowach. Za oknem dał się słyszeć tur- 
ikot wozu. 


Jula siadła bez s*ł na stołku. Zdjęły ją nagle | 


okropne mdłości, obawiała się, że będzie wy- 
miotować. 

— Co pani? Co pani jest? = dopytywała się 
Mania zaniepokojona. 

— Źle się czuję. -Maniu droga — mówiła 
Jula słabym głosem. — Niech Mania tam idzie 
pomóc. Trzeba pomóc panu Rafałowi, a potem 
wvorząc konia. 

Mania wybiegła żywo na podwórze. Przez 
okno było widać jej czerwony sweterek. Jas- 
krawa plama czerwieni pełgała szybko jak 
płom eń na tle zielonych krzaków w słońcu. 
W jakiś czas potem ujrzała Jula obok tego 
czerwonego płomienia coś przeraźliwie białe- 
go na podobieństwo zlodowaciałej bryły śnie- 
gu. W oszałamiającym zawrocie głowy i pół- 


| omdleniu nie mogła z początku pojąć co to 
KA Dopiero gdy zmierzając w kierunku 
Zakopianki trzy osoby przybliżyły się, zrozu- 
miała, że jest to bandaż z gipsu na nodze ku- 
łejącego Mietka. 


Niebawem Rafał zdrożony przyszedł do ku- 


chni „zdać raport“, jak powiadał żartobliwie. 
Mietek został um eszczony na pierwszym pię- 
trze, zaś Natan wywiał już do Chojnowa. Tam- 
ci dwaj umówili się, że przyjdzie do Stefa- 
nówki w początkach czerwca, zabrać Mietka 
po zdjęciu gipsu do przyjeoół w Chojnowie. 
Mana została -we wszystko wtajemniczona 
i w razie niebezpieczeństwa zaalarmuje kogo 
należy. ; 

— Martwi mnie tylko — powiedział w koń- 
leu Rafał — że ty będziesz miała z powodu 
Mietka dodatkową robotę. Trzeba mu nosić 
śniadanie, obiad... | 

— O mnie się nie troszcz — przerwała opry- 
skliwie. — Myśl więcej o sobie, nie narażaj się 
miepotrzebnie, wtedy i ja będę spokojn ejsza, 
Pamiętaj — dodała surowo — że już nie jesteś 
sam. Ponosisz odpowiedzialność za mnie i za 
dziecko. 

Rafał niemile zdziwiony zmarszczył brwi. 
Jula nigdy jeszcze nie przemawiała do niego 
tekim tonem. Zauważył w 


z której nie zdawał sobie jeszcze dostatecznie 
jasno sprawy. 

Obserwował Julę spod oka. Ciężk'e kaszta- 
nowate włosy, opadające faliście ha szyję, zda- 
wały się pociągać jej głowę ku tyłowi, przez 
co twarz o wyraźnych, zdecydowanych rysach 
była majestatycznie wzniesiona, a piękne oczy 
barwy miodu spoglądały władczo z wysoka. 

W brzmieniu jej głosu n'e znał dotąd akcen- 
tu wyższości, który dziś po raz pierwszy dot- 
iknął go nieprzyjemnie. 


e Skąd się to wszystko wzięło? Czy chciała , 


mieć nad nim przewagę? Czy zachowywała się 
ra dlatego, że mała zostać matką jego dziec- 

17 i 
Dokończył pośpiesznie obiadu i wyszedł obie- 
tując przyjść jutra. 1a 

Nazajutrz Józek nie stawił się do pracy. 
Jula miała z tego powodu wiele kłopotu w go- 
spodarstwie i stary Pieśla musiał odbyć długi 
spacer do Szewnicy, do Mani Piekutówny 
z prośbą, żeby niezwłocznie sprowadziła Kar- 
bowskiego. Pod pewnym względem porzucenie 
pracy przez Józka upraszczało sytuację, ale 
gula była zaniepokojona, obawiała się, czy 
pod nagłym odejściem nie kryje się co złego. 


(åd. e ny 
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Spółdzielnia Wydawnicza | 


|, „MKSLĄZKA* 


i UKAZAŁO SIĘ NOWF WYDANIE 
J. Piechanow 


„PODSTAWOWE ZAGADNIENIA MARKSIZMU 


"Cena zł 30.— 
7 LITERATURY MARKSISTOWSKIEJ SĄ JESZCZE DO NABYCIA 


W. I Lenin — Karol Marks 5— 
Ws I. Lenin — Dziecięca choroba lewi cowości 0— | 
K. Marks F. Engels — O materialiźmie historycznym 8— Ii 
K Marks i F. Fngels — Manifest kom tsristyczny 5— 
« Marks — Praca nalemna a kapitał 5— 
F Bngels — Rozwó! socializmu od utopii do nauki ë 5— 
P Engels — Ludwik Feuerbach i zmierzch klasycznej Fllozoik mie 

mieckiej 5. 


Do mabycia we wszystkich Księzarniach Centrała — Łódź, Piotrkowska 86, 
wveyła za zaliczenien pocztowym lub po otrzymania wpłaty ma konto „Spo 
tem” 52 Łódź ib P K. O. Łódź "T995. 
jak poszukiwac krewnych w Kanadzie 


Tygodnik „Kronika Tygodniowa” w Kanadzie, ogłasza bez- 
płatnie poszukiwania krewnych na terenie Kanady. Należy pi 
sać na adres: 

„Kronika Tygodniowa* 1129 Dundas 
Toronto . Canada. 


WACŁAW KACZOR 


WYKWINTNE OBUWIE 
MĘSKIE I DAMSKIE 


Zurawia 35 dawniej Marszałkowska 84 


W. 


RA 1O dla wszystkich - wszystko dla RADIA 


CENTRALNE RADIOWE WARSZAWA 


WARSZTATY Mokotowska 51-53 
Naprawa — Kupno — Sprzedaż 


„ AMERYKANSKIE -BIURO INFORMACJI- 


bè sWrrszawar Zielnas45 5— ogłasza. że: L 


mi 
Obywatele DYDZI, którzy zamieszk wań od roku .1939 w. następujących 
| | > „miejscowościach: 


Annopol; Biała Podlaska. Biała Rawska B ałystok, B'elsk Podlaski, C:echa- 
nowiec Cechanów, Częstochowa, Czyżew. Drobm. Droh'czyn, Dub'ec, Dukla, 
Gniewoszów, Grodzisk, Jedwabno,. Kałuszyn, Kolbuszowa, Kosów Lubelski, 
Kutno, Lublin, Łęczyca, Łomża, Łódź, Mędzyrzec, Nas'elsk, Ostrołęka, Ostro- 
. vjec Kielecki Ozorków, Pilica, Plzno Przemyśl. Prusznica, Radom. S'edlce, 
Sokoły, Strychow, Tyczyn, Tykocin, Włocławek, Zaklików, Zambrów, Za- 
ręby Kościelne, Żychi'n 


proszeni są niezależnie od ich obecnego miejsca zamieszkania e zgłoszenie 
swoich adresów do 


AMERICAN JONT DISTRIBUTION COMMITTEE 


WARSZAWA, CHOCIMSKA 18 — WYDZIAŁ ZIOMKOSTW 


Przetarg nieograniczony 


Miejskie Zakłady Komumikacyjne w Warszawie ogłaszają przetarg nieogra- 
miczony na dostawę: 4 


12.000 szt. podkładów sosnowych o wy miarach: 


w-g typu VI — 21 X 14 x 14 x 250 m = 4.000 szt. - 
wg typu HH — 25 x 15 x 15 x 260 m = 4.000 szt. 
w-g typa Il — 21 x 14 x 14 x 250 m = 4.000 szt 


w gotówce lub w papierach 


Wadium w wysokości 2 proc. sumy oferowanej 4 
kp mę ye 4 Wydział Finansowy MZK skła- 


wartościowych mznamych za wystarczające przez 
dać należy w kasie MZK Młynarska 2. , 

Oferty w zapieczętowanych kopertach z napisem „Przetarg ma dostawę pod- 
kladów” należy składać w Kancelarii Głównej MZK Młynarska 2 do dnia 30.3. 
b. r. do godz. 8.30. 

Otwarcie ofert nastąpi w dniu J30 marca b. r. 

MZK zastrzega sobie prawo wyboru Oferenta, 
oferentów, oraz umieważniemia przetargn bez 
lakichkolwiek odszkodowań. ` = 


Kok ŚW ZONE a AA L W ORKO > OGG A 


o zodz. Mel. 4 
podziału dostaw między kffku 
podania przyczyn 1 ponoszema 


Przetarg nieograniczony 


M'eiskie Zakłady Komunikacyjne w Warszawie ogłaszają przetarg nieogra- 
niczony. na „dostawę: ` ÓW 

300 szt słupów sosnowych teletechnicznych o wymiarach dług. 11 m. średmica 
górnego wierzchołka powyżej 20 om. Ą a 

Wadium w wysokości 2 proc. sumy oferowane] w gotówo- kb w papierach 
procentowych uznanvch za wystarczające przez Wydział Finansowy MZK. skła- 
dać należy w kasie MZK, ul. Młynarska m. 

Oferty w zasiezzetawanych konertach z napisem: 
pów” 'należy składać w Kancelarii Głów nei MZK, ul. 
1946 r. do modz. 8.30. n 

Otwarcie ofart nastapi w dniu 30 marca P. r. © godz. %tel- y 

MZE zastrzega soble prawo wyboru oferenta, podziału dostawy między „kilku i 
oferentôw oraz umieważnienia przetargu bez podania przyczyn a ponoszaua ja", 
Kichkołwiek ods 


„Przetarg ma dostawę słu- 
Młynarska 2 do dnia 303. 


GŁOS LUDO 


N i ; i ' 


y 


Str ? 


Przetarg mieo_ranicz ny 


Minsterstwo Pracy i Opiek Społecznej. ogłasza przetarg MIeOZTANICZOMY na 


emont budynku przy wl. 


Berka Joselowicza 3, przeznaczonego nā warsztaty re 


saracyjne samochodów oraz na mieszkansa służbowe 


Slepe” kosztorysy 
Min sterstwie. Jasna 19. 


zoju do dnia 18 marca godz. 9 rana 


'mformacje otrzymać można od dnia 14 marca 1%0 r. " 
; H piętro pokój 
Oferty w zalakowanych kopertach <ladać należy w wymiemonym 


43 w godz. 8--10 i 
wyżej pe 


Otwarcie kopert nastąpi- tegoż dnia e godz 12-te 
Przedsiebiorstwo budowlane. które otrzyma zlecenie wykonama robót. zoDo 


wiazanę będzie do złożenia wadium w 


Ministerstwo Pracy i Opieki Społecznej 


aa przetargu i wybora firmy. 


wysokości 3 proc. sumy przetargowej, 
zastrzega sobie prawo unmieważnie- 


Traen e A o a a L O 


Przetarg nieograniczony 


Meijke Zaklady Komun'kacyjoe w 
zony ma dostawę: 

15 kożuchów męskich o dług 1.20 m 
Wadium przetarzowe 2 proc. całkow 


wpłacić gotówką hb w innych walorach uznanych 
kasie MZK ul Mlynarska 2 (gmach 


MZK za wystarczający, w 
w godzinach urzędowych. 
Oferty w zalakowanych kopertach 


przetargowej. Otwarole ofert nastąpi 


Warczawie ogłaszają przetarg nieozrant 


z kolmierzamm, szyte mémi Imianymm. 

tei oferowanej wartośc: kożuchów należy 
przez Wydzał Finansowy 
gimnazjum 


z mapisem „Przetarg ma kożuchy” należy 
składać do godz. 8.30 do dnia 21.3.1946 r. 


w Kancelarii Głównej w skrzyno 


w dnin 21.3 b. r. o godz 9-2]. 


Dyrekcja MZK zastrzega sob'e prawo swobodnego wyborn oferenta. beż zobo 


wiązania ł 
przetargu bez podania przyczyn. 


ponoszenia jakichkolwiek odszkodowań. 


oraz prawo unieważnienia. 


Przetarg nieograniczony 


Miejskie Zakłady Komunikacyjne w 
niczony na dostawę: 


200 toreb konduktorskich skórzanych 


Warszawie ogłaszają przetarg mieogra- 


wt wzoru, który Jest do obejrzenia w 


Magazynie Centralnym ul. Młynarska 2. 


Wadium przetargowe 2 proc. całkowitej oferowanej 
wpłacić gotówka hb w innych walorach nznanych 
MZK za wystarczający w kasie MZK ul 


godzinach urzędowych. 


Oferty w zalakowanych kopertach z n apisem 
skie” należy składać do godz. 8.30 do 


nej w skrzynce przetargowej. Otwarcie 
9-tel. 

Dyrekcja MZK zastrzega 
wiązania  pomoszenia 
przetargu bez podania przyczyn. 


jakichkolwiek od 


wartości toreb należy 
przez Wydzial F.nansowy 
Mtynarska 2 (gmach gimnazjum) w 


„Przetarg ma torby kondukctoc- 
dmia 21 marca b. r. w Kancelarii Główe 
ofert nastąpi w dmiu 2ł.3. b. r. © godz. 


sobłe prawo swobodnego wyboru oferenta bez mobo 
szkońowań. oraz prawo mmiieważniemia 


Przetarg nieograniczony 


__Miejskie Zakłady Komunikacyjne w 


+sBiCZONY: RA -gay somag te: — 
100 szt. ślizgaczy do wazonów siin k 
Wzór: ślizgacza jest do obejrzenia w 


narska 2 w godzinach urzędowych. 


Warszawie oglaszają: przetarg nicogTanor= 


e. mp draw ry +4 APECYT er 


owych nrto r 7 d sy 
Wydziale TY — Mechanicznym ul. Mty- 


Oferty w” zalakowanych kopertach z napisem „Przetarg na Ślizgacze wago- 


nowe” należy składać w Kancelarii Głównej ml. Młynarska 2, do dnia 21 mar- 
ca b. r. do godz. 8.30. Otwarcie nastąpi w dnim 21.3.1946 r. o godz. 9.30. 


Oferenci 


winni wpłacić wadium w wysokości 2 proc. oferowanej sumy w go 
tówce lub papierach procentowych uznanych przez i 


Wydział Finansowy MZK. 


MZK zastrzega sobie prawo, wyboru oferenta, podział dostawy między ki 
ku oferentów, oraz unrieważniemia przetargu bez podania przyczyn 1 ponoszenia 


iak'chkotw: ek odszkodowań. 


m. SĘ m WE I jA 


OGŁOSZEN 


PIŻMOWCE kupujemy każdą Hlość. | 


ceny. Warszawa» 
A. Chowańczak 


Płacimy najwyższe 
Puławska 61 (sklep) 
i Ska. 
EEEE DEF E PÓTĘBOAON 
PAŃSTWOWE ZJEDNOCZENIE 
PRZEMYSŁU KONSERWOWEGO 
Rejon Wschodni Warszawa—Złota 37 m. 17 
f przyjmie do pracy 
fachowców z branży jarzynowo-owocowej 
na KIEROWNIKÓW TECHNICZNYCH 
Podanie wraz z życiorysem należy składać 
pod adresem wskazanym na wstęp e 


PRZETARG 


Dyrekcja Lasów Państwowych Okięgu 
Łódzkiego ogłasza przetarg nieograniczo- 
ny na remont gmachu przy wl. Zachod- 


należy składać w Dyrekcji L. P. w Ło- 
dzi ul. Piramowicza Nr 6 w Sekreta- 
riacie Dyrektora. pokój Nr 12 do godzi- 
ny ll-te] dnia 5 kwietnia 1946 r. w ko- 
percie należycie zamknietej w napisem 


„Oferta na remont gmachu przy ul. Za- 


chodm'el Nr 63”. Otwarcie ofert w tym 
samym dniu o godzinie 12-tej. 

Szczegółowe informacje oraz kosztorys 
ślepy z warunkami przetargu otrzymać 
można w biurze Technicznym Dvy.ekcj 
Lasów Państwowych w Łodzi ul. Pira- 
mowicza Nr 6. 

Wadium przetargowe w wysokości 
5 proc. sumy oferty należy złożyć w PKO 
Łódź na konto VII — 104, a dowód 
wpłaty dołączyć do oferty. 

=- 8 Dyrekcja Lasów, Państwowych 
"| Okręgu Łódzkiego 


m Łodzi |m. 


IA DROBNE 
POWAŻNA INSTYTUCJA SPOŁECZ- 
NA w Warszawie zaangażuje niezwłocze 
nie: Kierownika garażu; Samodzielnego 
urzędnika Wydziału Propagandy: Ks e- 
|gowego; Bległą stenotypistkę; Portiera. 
Oferty z życiorysem składać w Admi- 
nistracji „Głosu Ludu” pod Nr 100 


KURSY JĘZYKÓW OBCYCH, Nowo- 
grodzka 58. II p. Początek wykładów 
10 marca b. r. Informacja 9—15. 


KUCHARZ poszukuje pracy. W adomość 


'|Dolna 77 — 44. 


POSZUKUJEMY SYNA KOTOWICZA 
HENRYKA ostatnio przebywającego w 
Niemczech w miejscowości Lichtenielde 
West. Poszukuj. rodzice, Błonie k. War: 
szawy. Moniuszki 1. ' 


KUPCY! „Centrala  Cukierków” J 
Fuchs i S-ka, Al. Jerozolimskie 63. Ceny 
hurtowe. Codziermie świeży towar z f-my 
Fuchs. Fachowy asortyment nowości. 
Sprzedaż i zakup każdej ilości towaru. 


POTRZEBNA młoda panienka do skle- 
pu perfumeryjnego. Marszałkowska 59 
przy. Koszykowej. p 


POTRZFRNA HAFCJAPKA na -nte 
wojskowa baiorkową. Wiadomość: W”pól- 
na 12 m. 33. 


MASZYNISTKI wykwalifikowane 
znajomością języków ana elskiega 
cusk'ero potrzebne. 


FO U: nożrokacj. Ww 


UNIEWAŻNIAM zagubione dokumenty: 
kartę rozpoznawczą į legrtymacię Służ- 
bową Inspektoratu Szkolnego wydane 

= Nowakowska Bronisława. 


fran- 
Rakow.ecka 4. por 


rej 


ze ' 


GŁOS LUDU 


Nr 69 (457) 


DZIEN 
WARSZAWY 


Zaz 


POGODA 
Biuro |Informacyj  Meteorolog'cznych 
portów lotniczych „Lot“ komunikuje: 
Wczoraj nobowamo 28- 
chmurzen'e duże z miej- 
soowymi  przejaśn'enja_ 
$ mi temperatura dniem 
wynos'ła od plus 2 st, na 
pólinocy do plus 4 st. w 
środku * ma południu 
kraju. 

„Dzisaj przew dywane jest w dalszym 
ciągu zachmurzenie duże z przejaśmie- 
giami Nocą przymrozek. dniem wzrost 
temperatury do plus 2 st. na północy”: 
do plus 6 st. na połudn'u kraju, Słabe 
wiatry południowo - wschodnie. 
AKADEMIA MIEDZYNARODOWEGO 

DNIA KOBIET $ 

Dziś, t, j. dnia 10 marca o godz. 14-ej 
odbędzie sie z inicjatywy społeczno - ©- 
bywatelskiej Ligi Kobiet akadem'a po- 
święcona Międzynarodowemu Dniu Ko- 
biet. Akadem'a odbędzie sę w gmachu 
EGK, AL Jerozolimskie 1 w głównej 
ofejalnej, 


dukcje kwartetu muzycznego 

Rad'a. śpiew ob, ob. Łapniewskiej 1 Szop 

skiego i duet taneczny Nowakówny, Ko- 

póńsk j: Konferansjerska j recytacje ob, 

P>rajska. akompan'ament ob. Golusowa 

Wstęp bezpłatny, 

POKAZ FILMU Z DZIAŁALNOŚCI 

UNRRA W POLSCE 


oraz licznych zaproszonych gości 
się pokaz filmu z dz'ałalności UNRRA w 
Polsce. 

W dalszym ciągu fim obrazuje pomoc 
udzieloną przez UNRRA w Polsce we 
wszystkich jej przejawach, 

OSTRZEŻENIE DLA SKLEPÓW 
_ -ROZDZIELCZYCH 

Wydział Organizacji Rozdziału i Kon- 
trol Zarządu Miejskiego ostrzega wszy 
ste sklepy rozdzielcze artykułów kom- 
tyngentewych przed. rejestrowen'em skra 
dz'onych 31 kart kat. I-ej na m'es qc ma 
rzec 1946 r. w Biurze Okręgowym. „Ocho 
ta”, Skradzione karty zaopatrzone były 
nur.erami od 75.602 do 75.632 wł. 

W razie ujawnienia przez Kontrolę Wy 
dz ału zarejestrowan a 
z zastrzeżonej karty przez 
sklep rozdzielczy, w sbo. 
sumku do właściciela skle 
pu zostaną wyciągnięte 
komsekwencje prawne nie 
zależnie od cofnięcia u- 
prawn-efń. rozdzielczych. 


—- 0 


= OFIARY 

W piątą bolesną rocznicę śmierci 
najukochańszego męża ś. p. Karola 
Wójcika, długoletniego pracowni- 
ka fabryki drutu i gwoździ na Pra- 
dze, zamordowanego przez zbirów 
hitlerowskich w Oświęcimiu, za- 
miast kwiatów przeznaczam zł 300 
na sieroty po zamordowanych towa 
rzyszach idei. 

Zrozpaczona żona. 


Radio 


NIEDZIELA, 10 MARCA 


6.57 Sygnał czasu i pieśń „Kiedy ran- |. 


ne wstają zorze“. 7.00 Muzyka lekka. 8.00 
Dziennik poranny. 8.20 Muzyka poranna. 
11.45 Problemy tygodnia. 12.04 Poranek 
"symfoniczny w wyk. Orkiestry Katowic- 
kiej. 14.00 Audycja muzyczna dla świe- 
tlic wiejskich. 15.30 Koncert Polskiej Ka- 
peli Ludowej. 16.20 Audycja dla młodzie 
ży p. t. „Życie Marii Curie - Skłodow- 
skiej“. 16.35 W Moskwie — wspomnienie 
H. Boguszewskiej. 18.20 Przegląd tygod- 
niowy. 19.05 „Uśmiech i piosenka“ — „Pa- 
rodie piosenek popularnych". 19.30 Dzien- 
nik wieczorny. 20.00 „Mozaika muzyczna“. 
21.30. Skrzynka poszukiwania rodzin za- 
granicą. 22.15 Koncert orkiestry tanecz- 
nej P. R. 23.00 Ostatnie wiadomoścł radio 
we 2300 Skrzynka posz. rodzin zagranicą. 


Wracają zbiory i zakytki kultury 


Wielk. wkład pracy Biura Rew.ndykacji 


W Muzeum Narodowym w Warszawie 
odbyła się konferencja prasowa. której 
tematem byla działalność Wydziału Re- 
wiadykacjj i Odszkodowań w dziedzinie 
kultury. Całokształt zagadnień zrelerował 
naczelnik Wydziału dr Tomkiewicz. Sy- 
stematycznie wprowadzony przez oku- 
paata rabunek naszego mienia i dorob- 
ku kulturalnego dzieł sztuki, zabytków 
iistorycznych etc. ogołocił zbiory i mer 
zea z najcenniejszych obiektów. 

Systematycznie i planowe prowadzony 
był rabunek, niemmiej systematycznie 
i planowo przeprowadzane być mmiszą 
rewindykacje odnalezionego i ocalonego 
mienia. Dzięki działającej od 6 miesię- 
cy w Austrii na terenie okupacji amery- 
kańskiej ekipy polskiej odnalezione zo- 
stały i zabezpieczome duże ilości zbio- 
rów polskich m. którymi znajdują się 
najcenniejsze spośród wywiezionych z 
Warszawy. Zbiory odnaleziono w Tyrolu 
na terenie zamku Fischorn. 

Biuro Rewindykacji i Odszkodowań 
powolane zarządzeniem Ministra Kultu- 
ry i Sztuki dnia 5 marca 1945 r. zajęło 
się wespół z Komitetem Rzeczoznawców 
w plerwszym roku swego istnienia pra- 
cami nad odzyskaniem wywiezionych za- 
bytków i przygotowaniem dla delegacji 
polskie] materialu dowodowego. który 
będzie przedstawiony kompetentnym 
czynnikom alianckim na Kongresie Po 
kojowym. W tym też celu opracowane 
zostały przez wybidnych fachowców i 
rzeczoznawców referaty, które wydawa- 
ne sę już stopniowo w jezykach: pol- 


skim, angielskim. francuskim i rosyj- 
skim, jako: „Prace j materiały Wydzia- 
łu Rewiadykacji”. Ustalenie -naszych 
strat w zakresie dzieł sztuki, zabytków 
kultury i przyrody przeprowadzone %0- 
stało w formie ankiety. rozesłane] do 
wszystkich Wydziałów Kultury i Sztuki, 
Kurii Biskupich. Komitetów Żydowskich 

Sporządzona została również kartote- 
ka zabytków j dziel sztuki wywiezio- 
nych i znajdułących się w Niemczech i 
Austrii. Liczy ona około 1.500 pozycyl. 
Równocześnie opracowamo listę obrazów. 
znajdujących się w muzeach Berlina, 
Drezna i Lipska t i. w strefie okupa- 
cyinej radzieckiej. gr 

W- wyniku porozmmienia MSZ i Am- 
basady Amerykańskiej ustalono na kwie- 
cień rewindykację słynnego ołtarza Ma- 
riackiego, wywiezionego do Norymbergi 
oraz szeregu ianych obiektów muzealnych. 
Specjalnie zorganizowana placówka re- 
windykacyjna w Londynie pod kierow- 
nictwem dra Estreichera reprezentuje 
nasze interesy w alianckich komisjach. 

Do kraju powróciły już zbiory Wiel- 
kopolskie. które spakowane w 80 skrzy” 
niach i wywiezione przez Niemców do 
Saksonii, odnalezione zostały i zabez- 
pieczone przez Armię Czerwoną. Zbiory 
te przesłane do Moskwy wróciły do 
Poznania przekazane przez Muzeum im. 
Puszkina w Moskwie. 

Dzięki systematycznie i stale prowa- 
dzone] „rematriacji” zabytków szereg 
cennych historycznych i iwituralrych 
zabytków wróci do krahu 


Cukier, herbatę, konserwy i płatki 


oirzymamy w marcu na karty zaopaźrzenia 


Resort Zaopatrzenia m. st. Warszawy 
podaje do wiadomości, że w s':lepach roz 
dz elczych spożywczych i mięsnych od 
dmia 18 marca do dnia 28 marca 1946 r. 
wydawane będą na karty zaopatrzen'a 
za m esiące styczeń, luty i marzec nastę- 
pujące artykuły: cukier — na kupon nr 
28 kart styczniowo-lutowych jako przy- 
dział na miesiąc luty w następującej -lo- 
ści: dla kat. I-ej — 1 kg, dla kat, II-ej — 
0,40 kg, dla kat IR — 0,25 kg. Cena cu- 
kru zł 15 — za klogram oraz cuk'er po 
raz drugi na kupon nr 3 kart marcowych 
jako przydział za mesiąc marzec w iloś- 
c ach jak wyżej. Herbata naturalna — na 
kupon nr 2 kart marcowych w ilości: dla 
kat. I-ej — 0,02 kg i IR — Q1 kg. Cena 
herbaty zł 600 za 1 kilogram. Sól biała— 
na kupon nr 1 kart marcowych w 'lości: 
kat. I-sza — 0,40 kg, Il-ga — 0.40 kg, 
IR — 0,30 kg, Iil-ca — 020 i HR — 0,20 


kg. Cena soli zł 3 — za 1 kilogram. Cu- 
kierki dla dzieci: na kupon I-szy kart 
marcowych dziecięcych po 0,30 kg. Cena 
cukierków zł 44 za 1 klogram. Płatki 
owsiane dla dz eci ną kup. nr 10 kart sty- 
czn'owo-lutowych dz ecięcych po 0,60 kg. 
Jest to przydział za miesiąc luty. Cena 
płatków 1.70 zł za 1 kg. c 

W sklepach rozdz'elczych mięsnych. — 
Konserwy mięsne na kunpon nr 33 kart 
styczniowo-lutewych jako przydz ał za 
miesiąc luty w 'lośc': kat. I-sza — 3 pu- 
szki o wadze netto 340 gr. Kategoria 
Il-ga — 2 puszki, kategorie zaś — IR, III 
iIIR — po 1 puszce. Cena konserw zł 4.10 
za 1 puszkę. Do wykazanych cen detali- 
cznych dol czone będą koszty przewozu z 
magazynów „Społem“ do sklepów roz- 
dzielczych. Opłacen'e wymienionych ar- 
tykułów przez sklepy rozdzielcze winno 
być zakończone najpóźniej w d. 14 b.m. 


Dzisiejsze imprezy sportowe 


Sala Polskiej YMCA, Konopnickiej 6, 
godz. 10-a i godz. 16-a. — Półfinały 1 fi- 
nały Mistrzostw Pięściarskich Warszawy 
(indywidualnych, sen orów). 

Stadion W.P., Łazienkowska, godz. 12-a 
— K.S. „Polonia“ — K.S. „Bzura“; godz. 


14-a — WKS .Legia" — KS. „Jedność“ 
(Żabieniec). Oba te spotkania piłkarsk e 
rozpoczynają cykl rozgrywek o srebrny 
Puchar WOZPN, ofarowany przez m8- 
trzów - jubilerów warszawskich. (St. Smo 
larka i St. Syrzyckiego). y 


[Espi u a KORT OWE GB AA |] 
PAŃSTWOWA WYTWÓRNIA WAGONÓW WE WROCŁAWIU 


Z życia Partii 


WSPÓLNE ZEBRANIE CZŁONKÓW, 
I SYMPATYKÓW PPR I PPS 
w SPRAWIE 
BLOKU WYBORCZEGO 

Praga Centralna. Dziś, w niedzie- 
lę o godz. 10-ej rano, w sali teatru 
„Comedia* (Szwedzka 2/4), oraz 

Grochów, dziś, w niedzielę o 
godz. ll-ej w sali „Wedla“ (Zamoj- 
skiego 26), odbędą się wspólne ze- 
brania członków i sympatyków PPR 
i PPS wymienionych dzielnic w spra 
wie bloku wyborczego. Po zebra- 
niach przewidziana jest część arty- 
styczna w wykonaniu zespołów Woj 
ska Polskiego. 


ZEBRANIA DYREKTORÓW FABRYK 

Komitet Warszawski PPR zawiadamia, 
że w Wydziale Przemysłowym KW PPR 
(Al. Jerozolimskie 57) odbędą się zebra- 
na tow. dyrektorów fabryk i zjednoczeń 
w następujących terminach: w poniedzia 
lek, 11 marca o godz. 10 — przemysłu che 
micznego; we wtorek, 12 marca o godz. 10 
— przemysłu skórzanego. 

DZIELNICA ŚRÓDMIEŚCIE 

Dziś, w niedzielę, o godz. 11 w lckału 
KD (Mokotowska 48) odbędzie wię ogólne 
zebram'e członków i sympatyków PPR, na 
którym zostane wygłoszony referat na 
temat bloku wyborczego. 

W poniedziałek, 11 marca o godz. 15.15 
odbędzie się ogólne zebranie pracowni 
ków BGK (Al. Jerozoł mskie 1. pokój 406) 
na którym przemawiać będą przedstawi- 
cele PPR, PPS, SP Í PSL na temat ak- 
tualnych zagadnień politycznych w kraju. 

W poni 1l marca o godz. 8 ra- 
no, w lokalu KD (Mokotowska 48) odbe- 
dzie się ogólne zebranie pracown'ków ga 
stronomicznych, na którym zostanie Wy- 
głoszony referat m. t. „Jedność demokra- 
cji a wybory“. 

DZIELNICA ZACHÓD 

W poniedziałek 11 marca e godz. 18 
koło partyjne „Franaszek* organizuje ©- 
gólne zebranie pracowników fabryk" 
„Franaszek* (Wolska 41), na którym z0- 
stanie wygłoszony referat na temat blos 


ku wyborczego. 

„ Kolo partyjne „Supłłal Wolski” ergeni- 
zuje w Pais ale "11 marca o gor. 14 
ogólne zebranie pracown'ków szpitala 
(Płocka 26) z referatem m. t. „Naród pol- 
ski przed wyborami“, 


Z teatrów i kim 
t 
TEATRY 

Państwowy Teatr Polski — godz. 17.0— 
„Lilla Weneda“. 

Opera, (Marszałkowska 8) wystawia m 
niedzielę dn. 10 b. m. e godz. 14-ej Ope- 
rę Komiczną — Rossiniego „Cyrulik Se- 
wilski* w następującej obsadzie: pp.: Wie- 
sława  Cwiklińska, Aleksander Klonow- 
ski, Kazimierz Poreda, Eugeniusz Mossa- 
kowski, Józef Sendecki i Janina Sowilska, 
a o godz. 17.30 w następującej obsadziej 
pp.: Maryla Karwowska, Janusz Popław= 
ski, Kazimierz Poreda, Józef  Korolkie- 
wicz, Józef Sendecik i Janina Sowilska. 
Reżyseria S. Cegielski. Dyryguje T. Ma- 
zurkiewicz. Bilety do nabycia w kasie 
Teatru od godz. l0-ej rano. 

"Teatr Mały, Marszałkowska Ki — „Fre- 
uda — teoria snów* A. Cwojdzińskiego. 

Teatr Powszechny (Zamoyskiego 20) — 
codziennie o godz. 18 dramat w 5 aktach, 
u prologiem H. Ibsena p. t. „Wróg Ludu“, 
w reżyserii H. Marycińskiego. 

Teatr Comedia, Szwedzka! 2/4 — codzien 
nie e godz. 18-ej „Dom otwarty” Bałuc- 
kiego. 


KINA 

ATLANTIC (Chmielna 33) — Film mu- 
zyczny „Muzyka | miłość". Nad program 
Polska Kronika Filmowa 6/46. 

POLONIA (Marszałkowska 56) = 
„Świat się śmieje". Nad program reportaż 
z obrad Organizacji Narodów Zjednoczo- 
nych. 

TĘCZA (Żoliborz, Suzina 4) — „Para- 
da sportowa w Moskwie“, dodatki: „Kaf- 
tan bezpieczeństwa" i „Mała kawiarenka“ 
oraz aktulności tygodnia. 

BYRENA (Praga, Inżynierska 4) — „Pe 
jedynek" i reportaż z IX sesji KRN. 

Początek we wszystkich kinach o goda. 
13, 15, 17, 19. W niedzielę i święta poranki 
e godz. 11. 


i Hata labręczmwa 
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